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Dary dla Centrum 
Zdrowia Dziecka

Niezależnie od darów pienięż­
nych na CZD coraz więcej przed­
siębiorstw z całego kraju ofiaro­
wuje wyposażenie szpitalne, urzą­
dzenia medyczne, aparaty telefo­
niczne, środki chemiczne itd. Na 
liście ofiarodawców znajdują się 
również firmy zagraniczne.

Np. 14 bm. Centrum Zdrowia 
Dziecka wzbogaciło się o cenne 
urządzenie medyczne — ofiarowa­
ne przez firmę „Siemens AG”. 
Służy ono do nadzoru nad pacjen­
tem podczas prowadzenia najbar­
dziej skomplikowanych operacji — 
np. serca. Dar ten przekazał prze­
wodniczącemu Komitetu Budowy 
Centrum Zdrowia Dziecka min. 
Januszowi Wieczorkowi — wice­
prezes zarządu firmy Siemens AG 
dr Paul Dax.

Podobnie nowoczesną aparaturę 
- stół operacyjny wraz z kom­
pletnym wyposażeniem, ofiarowa­
ła również szwedzka firma „Sven- 
ska Cellulosa Aktiebolaget Sca.

Spotkanie H. Jabłońskiego z nauczycielami

Odznaczenia dla przodujących
wychowawców młodego pokolenia

Kilkudziesięciu zasłużonych nauczycieli szkół podstawo­
wych, ponadpodstawowych i wyższych spotkało się 14 bm. 
w Belwederze aby z rąk Henryka Jabłońskiego, Edwarda 
Babiucha. Władysława Kruczka i Józefa Tejchmy przyjąć na-
dane im przez Radę Państwa 
Nawiązując do Dnia Nauczy­

ciela i rozpoczynającego się 
X11 zjazdu ZNP — przewodni­
czący Rady Państwa powitał 
przybyłych na uroczystość przo 
uujących nauczycieli refleksją 
na temat misji, jaką mają do 
spełnienia nauczyciele w bu­
dowaniu socjalistycznej przy­
szłości naszego narodu.

I Niezależnie od tego, jaka jest 
specjalność nauczyciela czy też 
w jakim typie szkoły uczy, 
zawsze powinnością jego, bez 
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XI Krajowy Zjazd ZZG w Katowicach t

Cena 50 gr 
® Wyd. A

Górniczy udział w pomnażaniu 
osiągnięć krajowej gospodarki

Przemówienie I sekretarza KC PZPR E. Gierka
„Załogi górnicze zawsze z partią, w pierwszym szeregu 

realizatorów postanowień VII Zjazdu o wyższą jakość pra­
cy i warunków życia narodu’ takic hasło przyświecało
obradującemu w Katowicach 14 bm. XI Krajowemu Zjaz­
dowi Związku Zawodowego Górników. W zjeździe uczestni-
czył I sekretarz KC PZPR, Zasłużony Górnik PRL 
ward Gierek.

— Ed-

W obradach wziął udział 
członek Biura Politycznego KC 

odznaczenia państwowe.
wiedliwą dumę narodową, prze 
mawiać do ich serc i umysłów 
językiem konkretnych i nie­
podważalnych faktów, poma­
gać im w wyrabianiu w sobie 
najcenniejszych walorów oby­
watelskich.

Gdy oceniamy naszą mło­
dzież — stwierdził H. Jabłoń­
ski — nie tylko nie mamy się 
czego wstydzić, ale jest czym 
się chlubić. A to oznacza, żeś- 
cie koledzy tę młodzież dobrze 
wychowali, że umieliście jej 
przekazać potrzebną wiedzę i 
dobrze kształtować charaktery 
młodych pokoleń.

Przewodniczący Rady Pań-
Dokończenle na str. 2

Kolejny „Sojuz 
na orbicie

W czwartek o godz. 18.40 
czasu warszawskiego w Zwią­
zku Radzieckim został wy­
strzelony statek kosmiczny 
„Sojuz-23”, pilotowany przez 
dowódcę statku, podpułkow­
nika Wiaczesława Zudowa i 
inżyniera pokładowego podpuł­
kownika Wałerija Rożdiest- 
wienskiego. (PAP)

Współpraca międzypartyjna
W czasie wizyty w ZSRK delega 

cji partyjno-rządowej Ludowej Re 
publiki Angoli podpisano w Mos­
kwie porozumienie o współpracy 
między Komunistyczną Partią 
Związku Radzieckiego a Ludowym 
Ruchem Wyzwolenia Angoli.

Odznaczenia dla A. Kirilenki
W czwartek członek Biura Poli­

tycznego KC KPZR, sekretarz KC 
A. Kirilenko udekorowany został 
na Kremlu Orderem Lenina i dru 
gim Złotym Medalem „Sierp i 
Młot” bohatera pracy socjalistycz 
nej. Te wysokie odznaczenia A. 
Kirilenko otrzymał za wybitne za­
sługi dla KPZR i państwa radziec 
kiego oraz w związku z 70 rocz- 
nicą

W

urodzin.

Sesja komitetu RWPG
dniach 12—14 bm. odbyła 

w Moskwie 78 sesja Komitetu 
konawczego Rady Wzajemnej 

się

Po
mocy Gospodarczej. Sesji prze­
wodniczył przedstawiciel Polski, 
wicepremier PRL Kazimierz Ol­
szewski. Dyskutowano nad wstęp

I sekretarz KW PZPR
Zdzisław

w Ka- 
Gru-towicach 

dzień.
Obrady zjazdu, w których 

uczestniczyło 287 delegatów, 
reprezentujących 750-tysięcz- 
ną rzeszę członków Związku 
Zawodowego Górników, po­
święcone były głównie ocenie 
czteroletniej pracy związku i 
wytyczeniu kierąnków jego 
dalszej działalności.

Po powitaniu delegatów i 
zaproszonych gości, a wśród 
nich szczególnie gorąco Ed­
warda Gierka, przemówienie 
wygłosił przewodniczący ZG 

Jan Leś. PodkreśliłZZG
on patriotyzm i ideowość lu­
dzi węgla, a także ich wysoką 
wiedzę zawodową i ofiarność, 
które wsparte nowoczesną 
techniką i poważnymi przed­
sięwzięciami inwestycyjnymi 
sprawiły, że zadania postawie 
ne przed górnictwem przez VI 
Zjazd PZPR zostały ’ znacznie 
przekroczone. Górnicy wydobył’ 
miliony dodatkowych ton wę­
gla kamiennego i brunatnego, 
rud miedzi, cynku i ołowiu, 
siarki i soli oraz innych su­
rowców i paliw. Towarzyszył 
im w tym dziele rzetelny wy 
siłek załóg budownictwa gór­
niczego, geologów; pracowni­
ków fabryk maszyn i urzą­
dzeń górniczych.

W działalności związku 
nadrzędnym celem było dobro 
ludzi pracy, skuteczne zaspo­
kajanie ich rosnących potrzeb 
materialnych i kulturalnych, 
ambicji zawodowych, polepsza 
nie warunków pracy i życia.

Przygotowując się do pełne­
go wykonania zwiększonych 
zadań, zakładających wydoby­
cie w 1980 r. ok. 210 min. ton 
węgla kamiennego, 30,5 min 
ton rud miedzi i 7,6 min ton 
rud cynkowo-ołowianych, ogni 
wa i instancje związkowe współ 
działać będą jeszcze ściślej z

ru*LfififLAAj*lAAAftAAAArtHifltAf
ną analizą prócesn stopniowego 
zbliżanią się i wyrównywania po­
ziomów rozwoju gospodarczego 
krajów członkowskich RWPG w la 
tach 1960—1975.

Rokowania wiedeńskie
W czwartek odbyło się w Wied­

niu kolejne posiedzenie plenarne 
uczestników rokowań w sprawie 
wzajemnej redukcji sił zbrojnych 
i zbrojeń w Europie środkowej.

A. Moro na czele chadeków
W czwartek odbyło się w Rzy­

mie posiedzenie kierownictwa Wło 
skiej Pittii Demokracji Chrześci­
jańskiej. Na posiedzeniu tym wy 
brano przewodniczącego partii. 
k:órym został były premier Aldo 
Moro.

Sesja węgierskiego parlamentu
Wczoraj rozpoczęła się w Buda­

peszcie kolejna sesja Zgromadzę 
nia Narodowego WRL. posłowie 
rozpatrzą m. in. projekty ustaw o 
kulturze i oświacie oraz o sposo­
bie przeprowadzenia wyborów 
terenowych organów władzy.

Protest PPK

do

Portugalska Partia Komunistycz 
na opublikowała w czwartek ko­
munikat wyrażający niezadowole- 

administracją górniczą, kadrą 
inżynieryjno-naukową w opra­
cowywaniu i wdrażaniu coraz 
doskonalszych metod pracy, 
dostosowanych do konkretnych 
warunków i możliwości ko­
palń. W interesie załóg i gos- 

Dokończenie na str. 2

Plenum Rady Głównej FSZMP

Ideowość młodych
uwidacznia się w ich pracy

14 bm. odbyło się w Warszawie Plenum Rady Głównej Fe­
deracji Socjalistycznych Związków Młodzieży Polskiej poś­
więcone określeniu najważniejszych zadań idcowo-wychó-
wawczych ogniw i instancji 
jących z uchwały VII Zjazdu 
Młodzieży Polskiej.
Obrady, w których deżestni- 

czył zastępca członka Biura Po 
litycznego, sekretarz KC PZPR 
— Jerzy Łukaszewicz, stały się 
płaszczyzną do oceny dotych­
czasowej działalności ideowo-

Śmiertelne żniwo
w Irlandii Północnej
W ciągu niepełnych 10 mie­

sięcy br. w Irlandii Północnej 
zginęło 247 osób, a więc tyle, 
ile w przeciągu całego minio­
nego roku. Zwiększeni^ liczby 
ofiar jest nie tylko następ­
stwem dalszej aktywizacji dzia 
łalności organizacji terrorysty 
cznych, ale i nasilenia repre­
sji ze strony wojsk brytyj­
skich, stacjonujących w tej 
prowincji zjednoczonego kró­
lestwa w celu „przywrócenia 
porządku”. Londyński dzien­
nik „Morning Star” podkreśla, 
że nie uda się tam osiągnąć 
pokoju i postępu, uciekając 
się do pomocy „sił bezpieczeń­
stwa”. Jedynym sposobem roz 
wiązania kryzysu jest przeprc 
wadzenie w Irlandii Płn. re­
form demokratycznych.

PAP

nie ze stronniczości politycznej, ja 
ką przejawia portugalskie radio i 
telewizja reprezentując wyłącznie 
interesy i poglądy Partii Socja­
listycznej oraz rządu .Zdaniem 
PPK, jest to naruszeniem prawa 
do nieskrępowanego wyrażania po 

czglądów przez różne nurty polity 
ne działające w Portugalii.

I. Gandhi w Tanzanii
Premier Indii I. Gandhi zakoń­

czyła 3-dniową wizytę państwową 
w- Tanzanii i udała się w czwar­
tek do Zambii. W czasie rozmów 
z prezydentem Tanzanii J. Nyere- 
re pani Gandhi omówiła sytuację 
na południu kontynentu afrykań­

skiego oraz problemy będące przed 
miotem wzajemnego zainteresowa 
nia, przede wszystkim stosunki 
dwustronne.

Demonstracyjna rezygnacja
W środę podał się do dymisji 

minister obrony Kanady, 5^-letni 
J. Richardson. Jest on już siód­
mym ministrem w rządzie premie 
ra Trudeau, który w ciągu niewie 
le ponad roku opuścił gabinet. Dy 
misja Richardsona miała charak­
ter demonstracyjny. Nie zgadzał 
się on bowiem z lansowaną przez 
premiera Trudeau polityką rów­
nouprawnienia Kanadyjczyków po 
sługujących się językiem angiel­
skim i francuskim.

Budowa metalurgicznego kolosa na finiszu

Pniewski „Powogaz“
dla ochrony środowiska

Na zdjęciu: prace przy okao.owaniu konwertora nr 2.
CAF — fot. Jakubowski

Do pierwszego spustu stali w Hucie ..Kato­
wice” już niedługo. \viedzą o tym tylko bu­
downiczowie największego obiektu metalur­
gicznego w naszym przemyśle, ale także więk­
szość społeczeństwa, śledzącego rozwój tej 
inwestycji na łamach prasy 1 w relacjach 
telewizyjnych.

Ponad 60-tysięczna rzesza 
budowlanych i załogi huty do- 
kłada wszelkich starań, aby 
roboty zakończyć w terminie. 
Obecnie większość urządzeń i 
obiektów przechodzi próby 

ruchu młodzieżowego wynika- 
PZPR i postanowień Kongresu 

wychowawczej organizacji mło 
dzieżowych, a jeuńoc^śnie do 
poszukiwania odpowiedzi na py 
tanić: co czynić, 'oy w pełni 
wykorzystać wiedzę, kwalifi­
kacje i inicjatywę młodych w 
procesie społeczno-gospodarcze 
go rozwoju Polski. Obradom 
przewodniczył członek sekreta­
riatu KC PZPR, przewodniczą­
cy Rady Głównej FSZMP — 
Zdzisław Kurowski.

Zarówno w referacie jak i w 
dyskusji wyrażony został po­
gląd, że wiele jeszcze można 
zrobić dla zwiększenia udziału 
młodzieży we współgospodarze 
niu miejscem pracy oraz roz­
woju różnych form współza­
wodnictwa o wyższą jakość i 
wydajność produkcji.

Program działalności 
cej bardziej skutecznej 
ideowo-wychowawczej 
młodzieżowego zawarty 
w przyjętej uchwale.

służą- 
pracy 
ruchu 
został

Plenum przyjęło też uchwałę 
w sprawie . przyszłorocznych 
obchodów 60-lecia Rewolucji 
Październikowej oraz przygoto 
wań młodzieży polskiej' do ma­
jącego się odbyć w 1978 r. na 
Kubie XI Światowego Festi­
walu Młodzieży i Studentów. 
Plenum powołało eolski komi­
tet festiwalowy. (PAP)

CIA ingeruje w życie Włoch
Grupa senatorów ramienia

Włoskiej Partii Socjalistycznej wy 
stąpiła na forum parlamentu z po 
stulałem powołania specjalnej to 
misji parlamentarnej d. s. zbada­
nia machinacji Centralnej Agencji 
Wywiadowczej (CIA) na terenie 
Wioch. Wnioskodawcy podkreślają 
że nie można ignorować oczywis­
tych faktów ingerowania CIA w 
wewnętrzne sprawy Włoch i wy­
płacania przez tę agencję różnych 
kwot pieniężnych włoskim urzę­

na
dom i poszczególnym obywatelom 
w celu wywierania wpływu 
życie polityczne kraju.

Wystawa w Baku
W czwartek otwarto v Baku

wystawę „Winkonserwmasz-76” w 
której uczestniczy ponad 50 przed 
siębiorstw z Bułgarii, Czechosło­
wacji, Jugosławii, NRD, Polski, 
Wielkiej Brytanii, Włoch, Francji, 
RFN i innych państw. Na wysta­
wie demonstrowane są maszyny i 
urządzenia dla przemysłu spożyw 
czego.

przed normalną eksploatacją. 
Szczególna koncentracja prac 
ma miejsce na linii stali. Trwa 
ją także roboty porządkowe, 
buduje się drogi i dojazdy.

PAP
*

Fabryka Aparatury i Urzą­
dzeń Komunalnych „Powogaz” 
w Pniewach (woj. poznańskie) 
wykonała poza planem i do­
starczyła do Huty „Katowice” 
urządzenia mechaniczne do 
oczyszczalni ścieków. Wartość 
dostarczonych elementów prze 
kracza 3 min złotych.

Pniewska fabryka do 1980 
roku przekaże województwu 
katowickiemu około 40 biolo­
gicznych oczyszczalni ścieków 
typu „Bio-blok”« przeinaczo­
nych m. in. dla osiedli, w któ­
rych mieszkać będą pracowni­
cy huty, (tg)

Przyznano bgoroszne 
nagrody Nobla

Nagroda Nobla za rok 1976 
w dziedzinie nauk ekonomicz­
nych została w czwartek przy­
znana amerykańskiemu pro­
fesorowi, Miltonowi Friedma­
nowi zaś w dziedzinie medy­
cyny dwom naukowcom ame-

Baruchowi 
Carletonowi

rykańskim 
Riumbergowi
Gajduskowi. (PAP)

Siły 'postępowe
Libanu w obliczu

faktów dokonanych
Jak podaje bliskowschodnia 

agencja prasowa MENA, w o- 
świadczeniu złożonym w 
Kairze przywódca lewicy li­
bańskiej, Kamal Dżumblatt 
stwierdził, że siły postępowe i 
palestyńskie walczące w Liba 
nie stanęły w obliczu narzu­
conej im blokady z ziemi, mo 
rza i powietrza, a rozwijając 
działania zbrójne na ziemi li­
bańskiej Syria zmierza do po­
stawienia przed faktami doko 
nanymi uczestników szczytu 
arabskiego na temat Libanu, 
który rozpocząć się ma 18 bm. 
w Kairze.

Do stolicy Egiptu przybył z 
Damaszku mediator z ramie­
nia Ligi Arabskiej, Hasan Sa- 
bri el-Choli, który w stolicy 
Syrii omówił z tamtejszym mi 
nistrem spraw zagranicznych, 
Abd el-Halim Chaddamem 
rozwój wydarzeń w Libanie. 
Przed odlotem z Damaszku, 
el-Choli podkreślił raz jesz­
cze, że wznowione we wtorek 
przez siły prawicowe i wojska 
syryjskie działania wojenne 
w Libanie uniemożliwiły prze 
prowadzenie ostatniej tury 
rozmów w j miejscowości 
Sztaura, w czasie której mia­
ły być podjęte końcowe decy­
zje w sprawie sposobu zakoń 
czenia libańskiej wojny donic 
wej.

Arabia Saudyjska i Kuwejt 
wezwały strony biorące udział 
w konflikcie libańskim do roz 
poczęcia „konstruktywnego 
dialogu” i zakończenia przer­
wanych rozmów w Sztaurze 
między przedstawicielami pre­
zydentów Libanu i Syrii oraz 
przywódcy Organizacji'Wyzwc 
lenia Palestyny. ,(PAP) •



KRONIKA

ZADANIA RUCHU 
SPOŁECZNO-KULTURALNEGO
Wczoraj odbyło się w Poznaniu 

spotkanie aktywu Wielkopolskiego 
Towarzystwa Kulturalnego z u- 
działem władz politycznych i ad­
ministracyjnych województwa po­
znańskiego. Omówiono dotychcza­
sowe wyniki działalności WTK 
oraz nakreślono zadania ruchu 
społeczno-kulturalnego w realiza­
cji uchwał partii. W dyskusji za­
brał głos Marian Jakubowicz — 
kierownik Wydziału Pracy. Ideo- 
wo-Wychowawczej KW PZPR w 
Poznaniu, który przedstawił zada­
nia wynikające z ostatniego ple­
narnego posiedzenia KW PZPR w 
Poznaniu, poświęconego proble­
mom umacniania socjalistycznych 
stosunków społecznych w woje­
wództwie poznańskim.

W części organizacyjnej obrad 
powołano na stanowisko dyrekto­
ra Biura WTK — Stanisława Sto­
pienia. Dotychczasowy dyrektor 
Zdzisław Dworzecki przeszedł do 
pracy w kierownictwie Filharmo­
nii Poznańskiej, (na)

INAUGURACJA W HCP
W Domu Kultury HCP w Po­

znaniu odbyła się wczoraj inau­
guracja nowego roku kulturalno- 
oświatowego. W uroczystości uczę 
stniczyli przedstawiciele aktywu 
kulturalno-oświatowego miasta i 
zakładów. Szczególnie licznie re­
prezentowane było poznańskie 
środowisko plastyczne, ściśle 
współpracujące z HCP. Omówiono 
różnorodny program imprez kul­
turalnych, które w nowym sezo­
nie zostaną zorganizowane w HCP.

Podczas inauguracji, w obecnoś­
ci reprezentantów emigrantów 
chilijskich w Polsce .otwarto zor 
ganizowaną staraniem poznańskie 
go Biura -Wystaw Artystycznych 
wystawę plastyków chilijskich Mer 
by i Lusana. Z koncertem poezji 
wielkiego poety chilijskiego Pa- 
bia Nerudy wystąpili artyści Ga­
lerii Nowej, (bran)

Petne spożytkowanie bogactw naturalnych 
podstawowym elementem strategii rozwoju

Omówienie wystąpienia E. Gierka na zjeździe górników
I sekretarz KC PZPR wy­

raził na wstępie serdeczne 
podziękowanie za umieszczenie 
go na liście wyborczej delega­
tów górniczych ną VIII Kon­
gres Związków Zawodowych. 
A oto najważniejsze tezy, jego 
przemówienia.

Ofiarna praca załóg górni­
czych, rezultaty produkcyjne 
poprzedniej 5-latki i roku 
obecnego zasługują na naj­
wyższe uznanie. Jak zawsze w 
przeszłości, tak i obecnie gór­
nicy stanowią przodujący od-

Amerykańska broń 
dla izraela

Agencja Reutera, powołując się 
na dobrze poinformowane koła 
w Waszyngtonie podała, że Stany 
Zjednoczone dostarczą w najbliż­
szym czasie Izraelowi nową groź­
ną broń — tzw. bomby kompre- 
syjne, oznaczone symbolem CBU- 
55. Bomby te są przeznaczone do 
zwalczania wielkich kolumn pan­
cernych. Stany Zjednoczone do­
starczą również armii izraelskiej 
aparaturę noktowizyjną, ułatwia­
jącą prowadzenie działań wojen­
nych w całkowitej ciemności.

Szczyt energetyczny
„jazda w góręAA

„Jazdą w górę” określają en ergetycy 
gu dnia okresy szczytowego wzrostu

najtrudniejsze w cią- 
popytu na energię

clcktryczną, kiedy to w krótkim czasie zapotrzebowanie na 
moce energetyczne osiąga najwyższy poziom.
Jak to wygląda w praktyce. 

Warto prześledzić na przykla 
dzie jednego dnia, chociażby 
13 bm. Tego dnia kraj zaczy­
nał budzić się o godzinie 4 ra 
no. Potrzebowaliśmy wówczas 
„tylko” ok. 10.600 MW. Już 
jednak po 8-ej zapotrzebowa-

wyższego poziomu — ok. 
MW.

Ten wieczorny szczyt 
najtrudniejszy. Pracuje

14.600

jest 
wów-

nie wzrosło do 12.600 MW 
po przerwie śniadaniowej
zakładach pracy, 
krótko spadlo ono

kiedy
W 

na
o ok. 400

MW, znów notowano wzrost. 
O godzinie 12.30 zaczęła się ko 
lejna „dolina” na wykresie ob 
ciążeń. 14.00 — znów „jazda w 
górę”. W 3 godziny później za 
potrzebowanie na moc eńerge 
tyczną wynosiło 12.400 MW, a 
o 19.00 dochodziło już do naj-

Najemny morderca?
CIA i mafia

W Nowym Jorku ukazała się
książka Charlesa Grimaldiego, 
ujawniająca ścisłe więzy Central­
nej Agencji Wywiadowczej USA z 
mafią, która wykorzystywana jest 
jako narzędzie do rozprawiania 
się z zagranicznymi politykami. 
Autor książki twierdzi m. in., że 
były przewodniczący amerykań­
skiego Związku Zawodowego Kie­
rowców Ciężarówek, James Hoffa, 
który przed ponad rokiem zaginął 
bez śladu, faktycznie został za-
bity na rozkaz ponieważ-
„zbyt wiele wiedział o przygoto­
wywanym przez tę agencję zama­
chu na Fidela Castro”. Grimaldi 
informuje, że Hoffa wystąpił w ro 
li pośrednika między CIA a gang­
sterami, z którymi nawiązał kon­
takty na początku lat sześćdzieśią 
tych, aby zmontować spisek prze­
ciwko przywódcy kubańskiemu.

Z książki wynika, że Hoffa nie 
był bynajmniej jedyną ofiarą CIA 
W tym ponurym spisku. Nieco 
wcześniej na rozkaz CIA zabito 
szefA mafii, Sama Giancanę, tuż 
przed tym. kiedy miał składać ze­
znania w jednej z komisji Senatu, 
która badała działalność CIA w za 
kresie organizowania zabójstw za 
granicznych polityków.

*<
nież związany z mafią

Autor 
.Najemny prżyznaje, 

bvł rów- 
chicagow-

pewnym okresie

książki, zatytułowanej
morderca”,

□□□□A
Zachmurzenie na ogół duże. 

Miejscami słabe opady deszczu 
lub mżawki. Temperatura maksy 
malna od 1 st. na północnym 
wschodzie do 8 st. w centrum i 
18 na południu.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował: Andrzej Skrzypczak.

czas jeszcze wiele zakładów, a 
w mieszkaniach już zapalają 
się miliony żarówek. Zaczyna 
się „dobranocka” i dziennik 
w telewizji, a potem film, 
teatr... Szykuje się kolacje, 
prasuje, sprząta. Wtedy właś­
nie w elektrowniach turbiny 
zaczynają dochodzić do coraz 
większych obrotów. Idą w 
ruch elektrownie pompowe...

Październik nie jest jednak 
pod tym względem miesiącem 
najcięższym. Znacznie gorzej 
może być w grudniu, kiedy to 
— jak przewiduje się w pań­
stwowej dyspozycji mocy — 
w najtrudniejszym dniu wie­
czorem kraj potrzebować bę­
dzie aż 17 800 MW. Szczyt 
trwa wówczas dłużej: poran­
ny zaczyna się 'już o 7.30, a 
wieczorny o 16.00 i trwa do 
20.30. Wtedy też może zdarzyć 
się tak, źe nie starczy nam 
megawatów, aby w pełni i 
w całym kraju pokryć zapo­
trzebowanie na energię.

Właśnie w godzinach szczytu 
(w październiku między 8.00 ‘i 
12.00, a wieczorem między 
17.00 i 20.00) energetycy ocze 
kują od nas największej po­
mocy. Rzecz w tym, iż prze­
widywane obciążenia mogły 
by być o wiele mniejsze, gdy 
byśmy racjonalniej korzystali 
z energii. Jeśli np. wieczorem 
w każdym gospodarstwie wy­
łączylibyśmy choćby jedną 
zbędną żarówkę 100-watową. 
to zapotrzebowanie na moc 
momentalnie spadnie aż o ok. 
700 MW. Jest to mniej więcej 
połowa tego, czego potrzebują 
np. wszystkie miasta 'północne 
go okręgu energetycznego (z 
całym Trójmiastem i stocznia­
mi). Wiele można 'by również 
zyskać, przesuwając np. włą­
czanie różnych odbiorników 
energetycznych w przemyśle i 
w gospodarstwach domowych 
na godziny tzw. „dolin”, czyli 
międtey 13.00 a 16.00 lub też po 
godzinie 20.30. O tej porze 
energetyka ma mniejsze kło­
poty z produkcją prądu. Do­
konanie takiego przesunięcia 
nie jest ani trudne, ani skom­
plikowane. Wystarczy po pro 
stu pamiętać... (PAP)

dział polskiej klasy robotni­
czej.

Wszystkie ogniwa ’ i aktyw 
Związku Zawodowego Górni­
ków wnoszą cenne ideowo-wy- 
chowawcze i organizatorskie 
wartości w zespalanie załóg 
wokół celów i zadań wytyczo­
nych przez partię.

Aktywność społeczna i wyż­
sza jakość pracy — to główne 
czynniki budowy Polski nowo­
czesnej, silnej i zasobnej. Wy­
raz głębokiego zrozurpienia tej 
prawdy dały samorządy robot­
nicze w przedsiębiorstwach 
górniczych, podejmując decy­
zje o zwiększeniu tegorocznej 
i przyszłorocznej produkcji.

Pełne spożytkowanie w służ­
bie narodu bogactw, w jakie 
zasobna jest nasza ziemia, sta­
nowi jeden z podstawowych 
elementów strategii rozwojo­
wej wytyczonej przez VI i VII 
Zjazdy partii.

Mamy wszystkie warunki, 
aby nadal szybko rozwijać gór 
nietwo. Uchwała VII Zjazdu 
PZPR wytyczyła zadanie osią 
gnięcia w 1980 r. wydobycia 
węgla w wysokości 210 min 
ton.

Jednak zużycie węgla rośnie 
tak szybko, że nawet ta wiel­
kość może się okazać niewy­
starczająca. Dlatego niezbędne 
jest oszczędne gospodarowanie 
węglem przez wszystkich jego 
użytkowników.

W wielu województwach wy 
stąpiły przejściowe niedobory 
opału. Niedobory te już są usu 
wane. Nadal sprawą istotną 
jest zwiększenie" wydobycia 
węgla. Szczególnie wiele uwa­
gi trzeba przy tym poświęcać 
bezpieczeństwu pracy górni­
ków. W tej dziedzinie nie wol­
no się uspokajać pomyślną dla 
polskiego górnictwa statysty­
ką. W dziedzinie polepszania 
warunków pracy i bytu gór­
ników dużo jeszcze mają do 
zrobienia administracje kopalń 
i organizacje związkowe.

W każdym zespole należy po 
głębiąc socjalistyczne stosunki 
międzyludzkie, tak, aby dyscy 
plinie w pracy towarzyszyła 
partnerska współpraca między 
dozorem i zespołami robotni­
czymi.

Nasza ojczyzna rozwija się 
pomyślnie, mimo trudności, o 
których szczerze i otwarcie mó 
wimy ze społeczeństwem. 
Osiągnięcia Polski, jej pozycja 
w świecie, jej rozwój, są solą 
w oku reakcyjnych i zimnowo- 
jenny<*h sił za granicą, które 
niestety również w kraju mają 
sojuszników. Nasza partia, poi 
ska klasa robotnicza, nasz na-

ród nie potrzebują od nich po­
uczeń.

Podstawową gwarancję na­
szej suwerenności państwowej 
daje władza ludu pracującego. 
Umocniliśmy tę władzę w 
ostatnich latach poprzez nada­
nie nowej, głębszej treści de­
mokracji socjalistycznej. Naszą 
demokrację będziemy umac­
niać, i rozwijać. Równocześnie, 
w imię najlepiej pojętych inte 
resów Polski, będziemy dawać 
stanowczy odpór każdej próbie 
wypaczenia naszej aembkracji 
i wykorzystania jej dobro­
dziejstw dla siania chaosu i 
anarchii.

Podstawową, gwarancją su­
werenności i bezpieczeństwa 
Polski są również jej socjali­
styczne sojusze i pokojowa po 
lityka międzynarodowa. Bę­
dziemy nadal umacniać i 
wszechstronnie rozwijać bra­
terskie stosunki ze Związkiem 
Radzieckim. Jest to wśpólne 
dążenie PZPR i KPZR.

Wspólnota państw socjali­
stycznych kontynuuje politykę 
międzynarodowego odprężenia, 
jest to dziś jedyna droga do 
trwałego pokoju. Sprawy zy/ią- 
zane z rozwojem tęgo procesu, 
a także z dalszym zacieśnia­
niem przyjacielskiej współ­
pracy polsko-francuskiej — bę 
dą w najbliższych dniach 
przedmiotem rozmów E. Gier­
ka z prezydentem Giscardem 
d’Estaing. (PAP)
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W ofercie dla handlu na I półrocze

Więcej nowości
i wyrobów zmodernizowany!

Oferty producentów na krajowych giełdach jesien8 
w Poznaniu są wyższe od ubiegłorocznych. Więcej jest u 
nowości i wyrobów zmodernizowanych. Handel może 
temu lepiej dostosować zamówienia do potrzeb i wynu, 
klientów.
Około 500 wzorów (m. in. 

lamp stojących i wiszących 
oraz różnego typu urządzeń 
elektrycznych i żarówek), z któ 
rych co czwarty jest nowy, 
prezentuje Zjednoczenie Sprzę 
tu Oświetleniowego i Elektro­
instalacyjnego. Ekspozycję wy 
różnią przede wszystkim kolo­
rystyka oraz różnorodność 
kształtów poszczególnych wyro 
bów. Interesujące są na przy­
kład oprawy metalowe, cera­
miczne i wykonane z drewna- 
a o takie właśnie ceraz częś­
ciej pyta dziś klient, oraz urzą­
dzenia do regulacji natężenia 
światła. Ogółem oferta ZSOiE 
na przyszły rok liczy 5,5 milio 
na sztuk, a jej wartość wyno­
si 2,2 miliarda złotych. Dodatko 
wo w IV kwartale br. handel 
otrzyma dostawy za 200 milio­
nów złotych.

Zjednoczenie Przemysłu 
Sprzętu Sportowego „Polsport” 
na sezon 1977 oferuje m. in. 
odzież sportową, obuwie, piłki, 
łodzie motorowe i żaglowe łącz 
nie za 1,5 miliarda złotych. 
Wzrost dostaw będzie zatem 
znaczny: w tym roku ich war­
tość wyniosła miliard złotych. 

W kolekcji odzieży pośród 
1400 prezentowanych okryć i 
ubiorów dziecięcych, młodzie­
żowych, damskich oraz mę­
skich nowości jest około 1000.

Oprócz wzornictwa decyAd 
tym w znacznej mierze 
wanie w produkcji W 
pod względem jakości tka-

W przyszłym roku 
otrzyma także nowe zmode. 
zowane zabawki: z Krajom 
Związku Spółdzielni Zafe 
kars’kich oraz Zjednocz 
Ogólnobranżowego Prz^. 
Zabawkarskiego i. Artyk^ 
Politechnicznych — ponad1 
wzorów, (pik)

Masakra w Sangala

Niedobitki Unii
niepokoją 

Angolańczvkó,
Uzbrojone grupy niedt: 

ków z oddziałów rozłam 
organizacji UNITA, kj 
ukryły się w lasach i gon 
na południu Angoli, dokon
masakry mieszkańców i
Sangala w pobliżu &

Krajowy zjazd górników
Dokończenie ze str. 1

podarki narodowej zwiększony 
zostanie stopień wykorzystania 
maszyn i urządzeń dołowych. 
Efektywniej spożytkowane bę­
dą społeczne dźwignie postępu 
produkcyjno - ekonomicznego, 
jakimi są socjalistyczne współ­
zawodnictwo pracy i ruch ra­
cjonalizatorski. W większym 
niż dotąd stopniu intensyfiko­
wane będą działania nd rzecz 
zapewnienia coraz lepszych wa 
runków pracy, a zwłaszcza jej 
bezpieczeństwa.
i

Organizacja związkowa dą­
żyć będzie do dalszego rozsze­
rzania i udoskonalania świad­
czeń socjalnych, a przede wszy­
stkim rozwoju budownictwa 
mieszkaniowego.

Problemy związane z koniecz 
nością dalszej poprawy orga­
nizacji pracy, zwiększenia po­
mocy nauki w rozwiązywaniu 
najpilniejszych zagadnień w

zakresie techniki i zapobiega­
nia zagrożeniom, doskonalenia 
warunków pracy i życia, pod­
niesienia na wyższy poziom 
ochrony zdrowia załóg, żywie­
nia zbiorowego i dalszego roz­
szerzania możliwości i popra­
wy warunków wypoczynku sta 
nowiły główne tematy dysku­
sji, w której głos zabrało po­
nad 30 mówców.

Gorąco przyjęte zostało wy­
stąpienie Edwarda Gierka.

(Omówienie wystąpienia I se­
kretarza KC PZPR zamieszcza­
my powyżej).

Odznaczenia dla przodujących 
wychowawców młodego pokolenia

Zjazd wybrał 75-osobowy 
Zarząd Główny Związku Za­
wodowego Górników. Funkcję 
przewodniczącego ZG powie­
rzono ponownie Janowi Lesio­
wi.

Dokonano wyboru 45 delega­
tów na VIII Kongres Związ­
ków Zawodowych, wśród nich 
I sekretarza KC PZPR — Ed­
warda Gierka. (PAP)

sta Huambo. Zamordom 
one ponad 300 osób — pra; 
wszystkich mieszkańców u 

Masąkra wywołała gięte 
poruszenie w całej Angoli: 
miejsce tragedii przybył pt* 
mier. ^Lopo do Nascime: 
Wezwał on ludność rejom 
gdzie ukrywają się bandy 
wzmożenia czujności i utrę 
mytwania ścisłych kontakt? 
z regularnymi wojskami!
goli, które prowadzą na poi. 
niu kraju operacje mające: 
celu likwidację band popie: 
nych przez siły imperialif 1 
czne. (PAP)

1*0 osób zabitych

Największa 
katastrofa samolotu

Dokończenie ze str. 1 
stwa zaapelował do obecnych 
by przekazali swym kolegom- 
nauczycielom, że cały naród 
wie jak wielka i odpowiedzial­
na jest rola nauczyciela pol­
skiego- bo ucząc i wychowując 
dziś — tworzy dzień jutrzej­
szy ojczyzny. Przekazał też za 
ich pośrednictwem serdeczne 
gratulacje w imieniu Edwarda 
Gierka, Biura Politycznego, KC 
PZPR, naczelnych władz pań­
stwowych i OK FJN.

W uroczystości uczestniczyli: 
sekretarz KC PZPR — Andrzej 
Werblan, zastępcy przewodni­
czącego Rady Państwa — Ta­
deusz Witold Młyńczak i Zdziś

Interpol obraduje w Akrze
W stolicy Ghany — Akrze roz­

poczęło się 45 zgromadzenie ogól­
ne- Interpolu — Międzynarodowej 
Oraganizacji Policji Kryminalnej. 
Głównym punktem , porządku 
dziennego będzie spraw-a walki z 
aktami piractwa powietrznego — 
porywania samolotów przez gan­
gi terrorystyczne i zwiększenia 
bezpieczeństwa komunikacji lotni­
czej. (PAP)

ław Tomal, członkowie Rady 
Państwa. Obecni byli ministro­
wie i przedstąwiciele świata 
nauki. (PAP)

Na wczorajszej uroczystości 
ud&korowano: Orderem Sztan 
daru Pracy I klasy prof. Sta 
nisława Teisseyre — rektora 
Państwowej Wyższej Szkoły 
Sztuk Plastycznych w Pozna­
niu, Krzyżem Kawalerskifn 
Orderu Odrodzenia Polski 
prof. Marcelego Andrzejew­
skiego z Akademiii Rolniczej w 
Poznaniu, Mariana Bryla — 
dyrektora Zespołu Szkół Za­
wodowych we Wrześni (woj. 
poznańskiej Zygmunta Wlady 
sława Krzyckiego — emeryto­
wanego nauczyciela Liceum 
Ogólnokształcącego w Kole 
(woj. konińskie), Złotym Krzy 
żem Zasługi Krystynę Jan­
kowską — naudźycielkę Zespo ' 
łu Szkół Ekonomicznych w 
Kaliszu oraz' Sfebrnyim Krzy­
żem Zasługi Zofię Kokot — 
nauęzvciełkę Sztkoły Podsta-

Sprawcy 
tragedii w Słupcy 

staną przed sądem 
Prokuratura Rejonowa w Słupcy

zakończyła śledztwo
wypadku, którym

w sprawie 
poniosła

śmierć Danuta K., a dwoje dzieci 
doznało ciężkich obrażeń (złama­
nie podstawy czaszki).

Ustalono, że 1S lipca br. w Słup­
cy za sterem „Warszawy” zasiadła 
Anna Sobczak, nie mająca upraw­
nień do prowadzenia pojazdów 
mechanicznych, w towarzystwie 
męża —- Marka Sobczaka, który 
był pijany (2,71 promille alkoholu 
we krwi). Prowadzenie pojazdu 
odbywało się w ten sposób, że 
oskarżona dokonywała manewrów 
kierownicą o,raz sprzęgłem i ha­
mulcem, natomiast oskarżony prze 
łączył biegi. Jadąc ulicami Słup­
cy, na zakręcie A. Sobczak straci­
ła panowanie nad samochodem, 
Ujechała na chodnik i potrąciła 
Danutę K., która pchała wózek z

w dziejach Boliwii
Jak donosi agencja Reu‘3 

w środę amerykański sam: 
transportowy typu „Bw 
707” wkrótce po starcie z 
niska w Santa Cruz (.Boli* 
uległ katastrofie i runął 
centrum tego miasta. M 
go 250 000 mieszkańców. F 
puszczalnie po starcie 
się jeden z silników. Spać' 
cy wrak samolotu, z któP 
na wszystkie strony odp 
płonące części, m. in. udK 
w szkołę, sklep i grupę: 
niów oraz zatrzymał si? 
boisku, zabijając kilku # 
dzieńców, grających w P* 
nożm.

Policja podała, źe w 1® 
strofie zginęło co najn* 
130 osób, w tym wiele & 
i 3 członków załogi.

Do Santa Cruz przy^ 
La Paz prezydent Boi® 
Hogu Banzer Suarez, aby* 
rować akcją ratowniczą', 
największej katastrofie k’ 
czej, jaka wydarzyła sl! 
tym państwie. (PAP)

Były szef IR^
w więzieniu

Z Dublina donoszą, ze . 
ły dowódca „skrzydła ty® 
sowych” Irlandzkiej 
Republikańskiej- David
nell został skazany przez • 
cjalny trybunał rozpatrz 
sprawy dotyczące działaj

j?

16-miesięcznyną synem, nadto
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wowej
(woj leszczyńskie).

2 we Wschowie

3-letnią Elżbieję K. Potrącona Da­
nuta K. poniosła śmierć na miej­
scu.

Proces odbędzie się przed Sądem 
Rejonowym w Słupcy. (ak)

terrorystycznej na 18 
cy wiezienia za przynależ 
do IRA.

O’Connella aresztować. 
ILpcu br. po zamachu na ; 
basadora brytyjskiego "L 
publice Irlandzkiej, 
snrawcami byli bojów 
IRA. (PAP)
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Nauczycielskie
sprawy powszednie

Ostatnie lata są dft peda­
gogów okresem wytężo­
nej pracy. Jesteśmy w 

przededniu wprowadzenia no- 
wego systemu oświatowego. 
Jego realizacja wymagać bę- 
6^0 od nauczających rozsze­
rzenia ich dotychczasowych u_ 
miejętności. Niejednokrotnie z 
wysiłkiem godzą oni dydakty­
kę z uzupełnianiem własnych 
kwalifikacji. Podejmują studia 
podyplomowe, magisterskie, 
uczestniczą w zajęciach uni­
wersytetu radiowo-telewizyj­
nego. Zdają sobie sprawę z 
wagi zmian oświatowych, i sta 
rają się przystosować do nich 
bez taryfy ulgowej.

Mimo zwiększonych obowią^ 
ków zawodowych, koniecznoś­
ci uczestniczenia w sesjach 
egzaminacyjnych, często poza 
miejsce zamieszikania, są ini­
cjatorami przedsięwzięć spo­
łecznych, na rzecz szkoły, osie 
dla, dizielnicy. W uchwale VI 
Zjazdu PZPR stan nauczyciel­
ski potraktowany został z na­
leżytą uwagą. Wyraźnie po- 
wiedzianó, że „zapewnić na­
leży wzrost społecznej rangi 
zawodu nauczyciela, zwiększyć 
troskę o poziom ideowy oraz 
warunki życia i pracy środo­
wiska nauczycielskiego”. Nie 
przez przypadek zmiany w 
szkolnictwie zaczęto od unor­
mowania sytuacji pedagogów. 
Uchwalona przez Sejm PRL 
nauczycielska karta przyznała 
pracownikom szkół wiele u- 
prawnień i przywilejów socjal 
nych.

Z perspektywy ostatnich

nauczycieli ustalaniu zasad
Kodeksu Ucznia, zmian dotyczą­
cych roku szkolnego. Programy 
nauczania w dziesięciolatce rów­
nież poddano ocenie pedagogów. 
Powszechną aprobatę społeczeń­
stwa zyskał system permanent­
nej •dukaćji którą, nauczyciele 
zapoczątkowali. Poznań jest ośred 
kiem, w którym dokształcają się 
nauczyciele z Wielkopolski. »zię- 
ki staraniom Oddziału Zarządu 
Głównego Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego oraz Instytutu 
Kształcenia i Badań Oświatowych 
znacznej poprawie uległy warun­
ki bytowe, w jakich pedagodzy 
uzupełniają swoją wiedzę.

$

i 
ir. 
&

pięciu lat, stwierdzić można,
że zalecenia uchwały zjazdo­
wej urzeczywistniły się w sz.e 
regu konkretnych dokonań na 
rzecz nauęzyęieli i. ich rodzin. 
Bilans dokonań wprawdzie 
nie zadowala nas .jeszcze,lecz 
patrząc realnie dostrzega się, 
że osiągnięć w nim niemało. 
Bezsprzecznie za największą 
zdobycz uznać należy stworze 
nie funduszu socjalnego, z dr o 
wetnego i mieszkaniowego. 
Miarą szacunku i docenionia 
roli, nauczyciela wśród społe­
czeństwa, jest zrównanie w 
Prawach emerytalnych wszy­
stkich nauczycieli tych, którzy 
Już przeszli w stan sooczyn- 
ku. i tydh, którzy się do niego 
Przygotowują.

Wóeikoipolscy nauczyciele 
znani są w kraju z aktywno­
ści, głębokiej wiedzy. Przodu­
ją w ruchu nowatorskim, szu­
kając coraz skuteczniejszych 
metod nauczania, uznanie 
budzą formy ich pracy środo­
wiskowej, doskonalenie dzia­
łalności, opiekuńczej nie tyl­
ko w czasie pobytu dziecka w 
szkole. W wojenyództwie po­
znańskim ścisła współpraca 
poradni wyc howa wc^o-za w o- 
dowych z szkołami przyniosła 
widocanfe rezultaty, i ta for­
ma działalności pedagogicznej 
uznana została za jedną z naj 
lepszych w kraju.

Realizacja programu dniesię' 
ciolatki uzależniona jest od 
zapewnienia zbiorczym szko­
łom gminnym odpowiedniej 
kadry specjalistów, od związa 
nia ich na stałe z miejscem 
pracy. Warunkiem spełnienia 
tego postulatu jest zagwaran­
towanie nauczycielom miesz­
kań. Mieszkania w miastach i 
na wsiach stanowią palący 
problem, który władze stara­
ją się rozwiązać przez budo­
wę nowych domów, adaptacją 
starych, zamienianie daw­
nych obiektów szkolnych 
na mieszkalne. Dzięki fun-

zały władze partyjne wojewódz­
twa leszczyńskiego. Podję.c 
uchwałę, na ńiocy której 15 pro­
cent ogólnej liczby ńiieszikań spó. 
dzielczych' przeznacza się dla nau­
czycieli. Ponadto do roku 1980 na 
na wsiach wybuduje się blisko 
200 mieszkań. Podpisano już pier­
wszą umowę na wspólne budow­
nictwo z PGR. To właśnie w Lesz 
czyńskiem zrodził się pomysł wy 
kupywania dawnych, budynków 
szkolnych i przeznaczania ich na 
mieszkania nauczycielskie.

Juz rok bieżący powinien przy­
nieść w Wielkopolsce odczuwalną 
poprawę mieszkaniową. Przez wie 
le lat pracownicy oświaty byli 
pozbawieni funduszu socjalnego. 
Otrzymali go wraz z kartą nau­
czycielską. Przeznaczany on jjst 
na organizację ' wypoczynku, wy­
cieczki, imprezy. Spędzanie waka 
cji w ośrodkach wczasowych prze' 
staje być problemem. W woje­
wództwie poznańskim w gminach 
Września i Szamotuły w br. za­
pewniono wczasy wszystkim nau­
czycielom. Pobudowano i rozbu­
dowano własne ośrodki wczasowe 
w Wąsoszu (woj. konińskie), Bosz 
kowie (woj. leszczyńskie), w Woj- 
nówku i Przesiece (woj. pilskie). 
W województwie poznańskim po­
wstaną dwa nowe obiekty wcza­
sowe, jeden blisko miasta, prze­
znaczony będzie zarazem na bazę 
noclegową dla dokształcających 
się pedagogów.

We Wrześni rozpoczęto adapta­
cję budynku na klub nauczyciel­
ski. W Lesznie uruchomiono po­
radnię specjalistyczną, .leczącą 
schorzenia zawodowe.

Kodeks Pracy w praktyce

Zwolnienie za zwolnienia?
Do sali rozpraw Tereno­

wej Komisji Odwoław­
czej do spraw pracy w 

Poznaniu wkroczyły cztery oso 
by. Jedną z nich była Alicja
Mordarska*) autorka od-

wówczas, kiedy była ona ko­
nieczna. Kontrolerzy z Zakła­
du Ubezpieczeń Społecznych, 
którzy złożyli mi wizytę w 
domu stwierdzili zresztą, że 
zwolnienie wykorzystywane

duszowi mieszkalnemu , u-

it
ps

Po raz pierwszy w historii' pol- 
* lei oświaty ważne decyzje po_ 
ejmuje się po powszechnej kon- 

^"Pscji zc środowiskiem nauczy- 
lp skim. Tak stało się przed za- 
w‘erdzeniem przez Sejm PRL 
r wały w sprawie systemu edu- 
rJ> narodowej. Zasięgano opinii

dziela się kredytów na bu­
downictwo spółdzielcze, poży- 
ćżek na budownictwo indywi­
dualne. W województwie kali­
skim buduje się 20 domków 
przy gminnych szkołach zbiór 
czych. W województwie koniń 
skim na fundusz mieszkanio­
wy w bieżącym roku przezna­
czono 1 700 tys. zł.

Nowa pięciolatka zapewni 803 . 
mieszkań nauczycielom wojewoda 
twa poznańskiego. Pobudowano 
już nowe mieszkania w Pobiedzi- 
skaeft, Nowym Tomyślu. W nie­
których gminach umożliwia się 
kupno nieczynnego obiektu szkol­
nego. W województwie pilskim 
pracownicy oświaty korzystają z 
przyspieszonych przydziałów miesz 
kań.

Pełne zrozumienie dla kłopotów 
mieszkaniowych nauczycieli oka-
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Pasze i hodowla zwierząt to 
dwa czynniki decydujące 
o ilości mięsa, które mo- 

? ^Ulezć się w sklepach. Nie- 
. sytuacja w tej dziedzi- 

Jest bardzo trudna. Zło- 
° S^.na wiele przyczyn, 

ysokość strat poniesionych 
^zcz rolnictwo w latach 1974 
sto 6 V Szacujemy wstępnie, w 
nvSkn*U d° zadań planów rocz 
- y1’ na.6^ mld zł. Zabrakło 

w ciąg:U 3 lat nieurodzaju 
15 i $ m^n i011 zbóż,, prawie 

n ziemniaków oraz 
° 300 tys. ton mięsa — mó

Seirn^^C^s ostatnich obrad 
Wicz U Prerni er Piotr Jarosze- 

le^ecni5 rząd podejmuje wie 
Donrau^1’ które maj4 na celu 

zaopatrzenia rynku w
Winn ’ Jedna z nich> która po- 
dzon a Poczynić się do złago- 
tWo la . icytu mięsa, dotyczy 
nia Ze?la oddziałów zaopatrzę 

przy zakła-
PrX pięćdziesiątych
ly ^ielu instytucjach istnia 

^^^^wa pomocnicze, 
żyWn ^ujące, pracowników w 
liiltai^^ Stopniowo jednak za 

oc*az dużo fabryk ma 
nia n 11:6 Warunki do tworze 
irzock- terenie tuczami 
dotyk^townej. w przyzakła- 
WieiJ, n Główkach pozostaje 
Ha Padów nadających się 
P°ry zwierząt. Do tej
je stołówek' po prostu 

2ucało} ponieważ nie by

ło odbiorcy, a i same zakłady 
nie były zainteresowane zby­
tem. Obecnie zarządzenie Pre­
zesa Rady Ministrów nakłada 
na wszystkie przedsiębiorstwa 
obowiązek właściwego gospo- 
darotyania odpadkami żywnoś­
ci.

Na pomieszczenia dla trzody 
chlewnej powinny być przezna 
czone budynki, które obecnie 
nie są w pełni wykorzystane. 
Po s zc zególn e pr z eds iębi or s twa 
mogą również systemem gospo 
darczym budować nowe chlew 
nie. Jest tu duże pole do popi­
su dla rad zakładowych i ko­
mórek socjalnych. Powinno im 
zależeć na jak najszybszym 
uruchomieniu tuczarni, ponie­
waż uzyskane w ten sposób 
mięso będzie przeznaczone dla 
bufetów i stołówek pracowni­
czych.

Organizacje gospodarcze i in­
stytucje mogą również otrzy­
mywać grunty — wraz z bu­
dynkami — znajdujące się w 
dyspozycji Państwowego Fun­
duszu Ziemi. Przeprowadzony 
niedawno przegląd gmin wy­
kazał, że w niektórych woje­
wództwach istnieją jeszcze zna 
czne rezerwy ziemi niewłaści- 
wie użytkowanej. Te właśnie 
grunty rolne powinny być 
przede wszystkim przekazywa 
ne gospodarstwom pomocni­
czym tworzonym przy zakła­
dach pracy. __ -

Istnieje jeszcze dużo innych 
możliwości, które mogą wpły-

Karta -nauczycielska zapew­
nia też dzieciom nauczy cieli 
pierwszeństwo w korzystaniu 
z miejsc w przedszkolach, in_ 
teirnatach, szkołach, na 'kolo­
niach i' obozach. W trosce o 
odciążenie rodzin od kłopo­
tów dnia codziennego w ubie­
głym foku szkolnym, szerzej 
udostępniono nauczycielom 
stołówki szkolne. Tam, gdzie
stołówki mogą przyjąć
wszystkich chętnych szuka się 
innych rozwiązań Np. w Kór­
niku, w woj. poznańskim, jed 
ną z restauracji zamieniono na 
stołówkę dla nauczycieli i 
pracowników administracji.

Karta praw i obowiązków 
nauczyciela oraz uchwała VI 
Zjazdu PZPR gwarantują cią­
głe polepszanie ■' warunków 
pracy i życia. W ostatnim pię 
cioleciu uległy one zmianie, 
jednak nie w takim stopniu, 
jakbyśmy sobie tego życzyli. 
Nauczycielstwo to zawód spe­
cyficzny, znajdujący się w 
centrum uwagi społeczeń- 

^twa. Pedagog nie ogranicza 
swojej pracy do czynności za­
wodowych, pracuje również 
na rzecz środowiska. Działa- 
n i u temu.. to wa r z y s z y zar ó wno 
społeczne uznanie jak i tro-
ska zaspokojenie potrzeb
socjalno-bytowych ludtzi nau­
czycielskiego stanu.

BARBARA
GRZEGORZEWSKA

wołania od wypowiedzenia u- 
mowy o pracę. Pozostali to 
kierownik działu spraw pra­
cowniczych, radca prawny 5 
sekretarz Rady Zakładowej, 
którzy przybyli, by wykazy­
wać, że pracodawca ' słusznie 
zwolnił Alicję Mordarską. Ta, 
niezbyt speszona przewagą li­
czebną strony przeciwnej, wy 
wodziła:

— W styczniu 1976 roku, ^kie 
dy byłam na urlopie macie­
rzyńskim, podwyższono mi 
wynagrodzenie. Poczytałam tc 
za dowód uznania za moją dc 
tychczasową pracę. Od kwiet­
nia zaczęto jednak wysuwać 
pod moim adresem zarzuty. 
Nie dotyczyły . one wykonywa 
nia przeze mnie obowiązków 
służbowych. Zarzucano mi 
zbyt częste zwalnianie się z 
pracy w związku z opieką 
nad chorymi dziećmi. Tym­
czasem nie miałam innej drogi 
wyjścia z trudnej sytuacji rc 
dżinnej. W kwietniu ciężko za 
chorowała pomoc domowa. 
Nie mogąc znaleźć innej opie­
kunki dla dzieci, oddałam je 
do żłobka. Trudno im było 
przystosować się do nowych 
warunków. Bardzo często więc 
chorowały, co zmuszało mnie 
do zwalniania się z pracy. Od 
kwietnia do połowy lipca, w 
związku z opieką nad chorymi 
dziećmi (wiek: 10 miesięcy i 2,5 
roku) opuściłam 42 dni robo­
cze. Pracodawca uznał, że jest 
to nadużywanie zwolnień le­
karskich, wpływające ujemnie 
na moje koleżanki, jakoby 
przeciążone pracą za mnie wy 
konywąną. W rezultacie otrzy 
malam wypowiedzenie umowy 
o pracę. Pragnę podkreślić, że
ze zwolnień na opiekę 
dziećmi korzystałam

nad 
tylke

nąć na poprawę zaopatrzenia wymi a Spółdzielniami Kółek 
. •------ cr-i-i-j.. ROiniCZyCh — w zamian za re-rynku w żywność. Zakłady

odprowadzające do rzeki ciep­
łą wodę mogą używać jej do 
ogrzewania stawów rybnych. 
Dzięki temu hodowlę ryb moż­
na prowadzić przez cały rok’ 
a jak wykazały badania nau­
kowe, ryby w ogrzanej wodzie 
lepiej przybierają na wadze. 
Hodowlę taką prowadzi m. in.

monty maszyn lub wyposaże­
nie pomieszczeń hodowlanych 
SKR mogłyby dostarczać fabry 
cznyrn stołówkom mięso.

Do udostępnienia gospodar­
stwom pomocniczym odpadków 
ze wstępnej obróbki kuchen­
nej oraz resztek pokonsumpcyj

Liczy się każda inicjatywa

Hodowla
przy zakładach pracy

elektrownia Turoszów. Woda 
ta może być również używana 
do ogrzewania przyzakłado­
wych szklarni lub pieczarkar­
ni. »

Małe przedsiębiorstwa, które 
nie mają warunków do pro­
wadzenia samodzielnej hodow­
li, powinny tworzyć wspólne 
zespoły hodowlane. Godna uwa 
gi jest także współpraca po­
między zakładami, przemysło-

nych zostało także zobowiąza­

jest zgodnie z jego 
niem....

Z kolei Komisja 
kierownika działu 
cowniczych. Jego 
pozwala przyjąć,

przeznacze

wysłuchała 
spraw pra 
wypowiedź 
iż Alicja

Mordarska pomyliła się twier 
dząc, że w związku z opieką 
nad dziećmi opuściła 42 dni 
robocze. Kierownik wyliczył, 
że było ich 39 i trzeba mu
wierzyć, bowiem przytaczał
również inne dane z precyzją 
zegarmistrzowską. Stwierdził 
mianowicie, że na przełomie 
czerwca i lipca Alicja Mordar 
ska czterokrotnie spóźniła się 
do pracy — trzy razy opóźnię 
nie wynosiło 5 minut, a raz — 
4 minuty. Dalsze wywody kie­
rownika brzmiały tak:

— Przedsiębiorstwo nie ma 
zastrzeżeń co do wykonywa­
nia przez Mordarską obowiąz­
ków służbowych. Wypowiedze 
nie zostało uodyktowane jej 
częstą nieobecnością. Nie zdo­
łano stwierdzić, by nadużywa 
ła zwolnień udzielanych na 
opiekę.

Przedstawiciel Rady Zakła­
dowej oświadczył, zwięźle,' że 
podtrzymuje stanowisko spre­
cyzowane w uchwale prezy­
dium Rady. Przewodniczący 
Komisji odczytał fragment 
owej uchwały:

„Mordarska w czasie pracy 
nie wykazuje dążności w dopc 
możeniu wyprowadzenia zaleg 
łości. Duży wskaźnik nieobec 
ności w pracy pozwala przy­
puszczać . nadużywanie praw, 
przysługujących matkom po­
siadającym na wychowaniu 
nieletnie dzieci”. (Taka jest, 
niestety, polszczyzna dokumen 
tu).

Indagowany w związku z

Osobnym problemem jest 
zbiórka chleba. Administracje 
domów mieszkalnych nie przy 
wiązują do tej sprawy dosta­
tecznej uwagi, chociaż jest tc 
źródło bardzo cennej paszy.

Do tej pory przetrwało przy 
zakładach przemysłowych nie­
wiele gospodarstw pomocni­
czych, zorganizowanych w la­
tach pięćdziesiątych. Te przed 
siębiorstwa, które je jeszcze 
mają, jak np. Huta „Silesia”,
Fabryka Samochodów 
rowych w Lublinie czy 
nia ,-Zabrze”, znacznie 
odczuwają trudności w

Ciężą- 
kopal- 
mniej 

zaopa-
trzeniu swoich stołówek w mię 
so, a i jedzenie w nich jest bar 
dziej smaczne i tańsze niż w
placówkach prowadzonych
przez przedsiębiorstwa gastro­
nomiczne.

Minister Przemysłu Spożyw­
czego i Skupu został zobowią­
zany do zapewnienia przyza­
kładowym tuczarrtiom dostaw 
prosiąt i paszy. Najbardziej dy 
namicznie akcja zakładania no 
wych chlewni przebiega w wo 
jewództwie katowickim. Nale-

ne Zrzeszenie Gastronomii , ży oczekiwać, że wkrótce w ca
Centralnego Związku Spółdziel 
ni Spożywców „Społem”. Za 1 
kg odpadków otrzyma 15 gro­
szy personel zakładu, a 5 gro­
szy — oddział „Społem”. Cena 
ta, w sumie 20 groszy za ki­
logram odpadków, jest chyba 
jednak nieco za niska jeśli się 
zważy, że kilogram najtańszej 
paszy kosztuje ponad 7 zt

łym kraju, przy licznych fabry 
kach, powstanie wiele gospo­
darstw pomocniczych, zajmują 
cych się tuczem trzody chlew­
nej. O powodzeniu tego przed­
sięwzięcia zadecyduje inicja­
tywa rad zakładowych i admi­
nistracji fabrycznej.

WITOLD DOMAGALSKI

ostatnią tezą przedstawiciel 
Rady powiedział:

— Nie zdołaliśmy sprawdzić 
naszych podejrzeń co do nad­
używania praw do zwolnień 
lekarskich.

Komisja orzekła, że wypo­
wiedzenie A. Mordarskiej u-
mowy o pracę ; 
teczne. Fragment 
nia:

„A. Mordarska

jest bezsku- 
; uzasadnie-

dobrze wy-
wiązywała się ze swoich obo­
wiązków służbowych. Opusz­
czenie 39 dni roboczych uspra 
wiedliwiła zwolnieniem lekar­
skim na opiekę nad dziećmi, 
przy czym pracodawca nie 
zdołał stwierdzić, że w tym 
zakresie dopuściła się nadużyć. 
W tej sytuacji wypowiedzenie 
umowy o pracę należy uznać 
za rażąco sprzeczne z zasada­
mi współżycia w PRL. Nie 
można szykanować pracowni­
ka za -to, że korzysta z zagwa­
rantowanych mu ustawowo u- 
prawnień, do których należy 
również opieka nad chorym 
dzieckiem...”.

Orzeczenie to jest pouczają 
ce dla kolektywu kierownicze 
go zakładu pracy, zatrudnia­
jącego A. Mordarską (Wielko­
polskie Zakłady Mechanizacji 
Budownictwa ZREMB w Po­
znaniu). Przypomina bowiem, 
że problemów kadrowych hie 
wolno rozwiązywać z narusza 
niem zasad współżycia spo­
łecznego.

Trudno się dziwić szefowi, 
że jest niezadowolony, kiedy 
jego podwładna często bywa 
nieobecna w pracy (chociaż te 
nieobecność usprawiedliwia od 
powiednimi dokumentami). 
Może to bowiem dezorganizo-
wać tok pracy utrudniać
realizację zadań przedsiębior­
stwa. W rzeczy samej mamy 
tu zatem problem, którego roz 
wiązywanie należy rozpocząć
od 
ale 
zie 
na

analizy nie tylko przyczyn, 
i skutków absencji. W ra- 
stwierdzenia, że polegają 

zakłóceniu właściwej dzia
łalności zakładu, konieczna 
jest rozmowa z pracownicą, 
sugerowanie jej, by próbowała 
naczej niż dotychczas (tj. przy 

pomocy zwolnień lekarskich) 
.'ozwiązać sprawę opieki nad 
shorymi dziećmi. Pracodawca 
A. Mordarskiej tego wszyst­
kiego nie uczynił. Nie zdołał 
rawet z grubsza ustalić, czy 
lej absdncja wywołała jakie­
kolwiek negatywne skutki. 
Od razu zastosował radykalny 
środek w postaci zwolnienia 
z pracy. Decyzja ta nie wywo 
lała zastrzeżeń ani radcy praw 
nego ani zakładowej organiza 
'ji związkowej, która powinna 
izybko i właściwie reagować 
na łamanie praworządności 
Przypominając komu trzeba —• 
jak to uczyniła Komisja — że 
Kodeks Pracy (w art. 8) sta­
nowi:

„Nie można czynić ze sweje 
prawa użytku, który byłby 
sprzeczny* ze społeczno-gospo­
darczym przeznaczeniem tego 
prawa l\ib zasadami współży­
cia społecznego w Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. Ta 
kie działanie lub zaniechanie 
uprawnionego nie jest uważa­
ne za wykonywanie prawa i 
nie korzysta z ochrony”.

MICHAŁ ŁUCZAK

*) imię i nazwisko zostały zmie 
nione.
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Posiedzenie zespołu partyjno-rzc^dowego

14 bm, zebrał się w Warszawie na inauguracyjnym posie­
dzeniu, kolejny z pięciu partyjno-rządowych zespołów po­
walanych przez Biuro Polityczne KC PZPR — zgodnie 
z uchwałą IX Plenum KC partii — dla opracowania kom­
pleksowych analiz i wniosków dotyczących ważnyęh pro­
blemów społeczno-gospodarczych kraju. Był to zespół dla 
opracowania programu rozwoju produkcji rynkowej, któ­
remu przewodniczy zastępca członka Biura Politycznego KC 
PZPR, przewodniczący Komisji Planowania przy Radzie Mi­
nistrów, wicepremier, Tadeusz Wrzaszczyk.
Zespół ten, mający na celu 

dokładne przeanaliizowanie sta 
nu naszego rynku i na tej pod 
stawie określenie kierunków 
i możliwości trwalej poprawy 
zaopatrzenia, prowadzić bę­
dzie prace niezwykle rozleg­
łe; musi bowiem nie tylko do 
konać aktualnych ocen wszy- 
s»tkiego co wiąże się ze sferą 
produkcji i konsumpcji arty_ 
kułów rynkowych, ale równo­
cześnie przedstawić dałekosięż 
no koncepcje często nowator­
skich posunięć organizacyj­
nych i mechanizmów zapew­
niających zarówno ilościowy 
jak i jakościowy wzrost pro­
dukcji różnych towarów prze 
myślowych.

Jego członkowie — repre­
zentujący zarówno organy kie 
ruijące naszą gospodarką, pro 
docentów, handel, organizacje 
społeczno-polityczne jak i pla 
cówki naukowe, w wyniku 
dyskusji wytyczyli na pierw„ 
szym posiedzeniu kilka pod­
stawowych, strategicznych kto 
runków swego działania. Bę­
dzie to:

• ocena chłonności naszego 
rynku wewnętrznego biorąca 
za punkt wyjścia stały wzrost 
potrzeb społecznych, a także 
eksportu i w( związku z tym 
zaprogramowanie takich zmian 
w strukturze inwestycji, aby 
zapewnić odpowiedni rozwój 
produkcji towarów rynko­
wych. Chodzi przy tym o zmia 
ny zarówno w bieżącym 5-le- 
ciu, jak i po 1980 r. w taki 
sposób, aby pozwoliły one z 
jednej strony na zapewnienie 
równowagi rynku wewnętrz­
nego, a z drugliej — na uno­
wocześnienie struktury kon­
sumpcji;.

• stworzenie warunków 
do takiego nasycenia rynku 
jak najszerszym wyborem prze 
myślowych artykułów kon­
sumpcyjnych, aby w pełni od 
powiadało to potrzebom spo­
łecznym. W praktyce oznacza 
to rozwinięcie masowej pro­
dukcji wyrobów zarówno stan 
dardowych, jak i o najwyż­
szym poziomie technicznym i 
użytkowym, które bes trudno 
ści nabywać’ będą mogli za­
równo mniej, jak i więcej za­
rabiający;

• opracowanie systemów1 
stymulujących ilościowy i ja­
kościowy rozwój produkcji 
przemysłowych artykułów kon 
sumpcyjnych. Innymi słowy, 
chodzi m. in. o to, aby każde­
mu przedsiębiorstwu opłaca­
ło się produkować to, co naj­
bardziej potrzebne i atoakcyj 
re na rynku, aby ograniczyć 
do minimum procent produk­
cji „nietrafionej”, aby nie by 
łó w magazynach i sklepach 
towarów tandetnych, których 

, nikt .nie kupuje;
• stworzenie materialnych, 

kadrowych i organizacyjnych 
warunków dia rozwoju usług,

ki w trzech podstawowych gru 
pach tematycznych:

• zaopatrzenie ludności w

• kolejna gropa wniosków, 
które zamierza się opracować, 
dotyczyć będzie rozwiązań sy 
stemowo-organizacyjnych i 
prawnych w sferze produkcji 
i usług, spedycji i transportu, 
magazynowania towarów, ob­
rotu i bezpośrednich dostaw 
do konsumentów, powiązań 
między dostawcami i odbior­
cami, ochrony konsumenta, 
kontroli jakości i systemów 
reklamacji towarów.

. . , . . , , , We wszystkich tych pra-dobra materialne; bran^ tubę ca,:h _ dnie z 2apowi^-ią 
n.a lIAITO.Cfn* llRrnnrn. _  __ __ x toda pod uwagę: ubrande, mie-
sikanie, higiena osobista, śród 
ki transportu indywidualnego, 
wypoczyneik, turystyka i sport, 
dobra kulturalne, majsterko­
wanie, drobiazgi użytkowane, 
parni ątkar s tWo;

• w dziedzinie działalności 
usługowej wnioski dotyczyć 
będą usług bytowych, komu­
nalnych, komunikacyjnych, wy 
poczynk owo -tur y st y c zn y c h i 
kultu ról n o -r ozr y wko wych;

na IV Plenum KC PZPR — 
zespół i jego grupy robocze ko 
rżystać będą z opinia i- propo­
zycji. możliwie jak najszersze 
go grona ekspertów. Ze wzglę 
du na społeczną wagę analizo 
wanych problbmów zespół li­
czy również na inwencję oby
wateli, k.tóra w fccmde ich
uwag i wniosków nadsyłanych 
do zespołu wzbogaciłaby te­
matyczny zakres podjętych za 
dań. (PAP)

stosownie do 
widywanego

‘ na nće.
Proponując

obecnego i prze 
za p ot r zeb owan la

takie główne kie
runki działania, postanowio­
no, że zespół opracuje wnios-

napięcie w Tajlandii
W Tajlandii panuje nadal 

bardzo napięta sytuacja. Nie­
dawno mianowany prezydent 
Thanin Kraivichien zakomum 
kowal przez radio i telewizje 
tajlandzką, że władza przybić 
rze formy demokratyczne stop 
niowo — w ciągu 16 lat, a wy 
bory powszechne odbędą sie 
dopiero po 4 latach.

Agencje zachodnie donoszę 
o przeprowadzaniu przez poh 
cję rewizji we wszystkich sa­
mochodach jeżdżących pc 
Bangkoku w nocy od czasu 
wprowadzenia tam godziny pc 
licyjnej od godziny 22 do 4.30 
Reuter podaje, że setki studer 
tów, którym udało się zbie'
z uniwersytetu
Thammasad, gdzie 
godniu doszło do 
starć, ukrywa się

stołeczneg 
w ub. ty- 
krwawycb 

obecnie w
mieście lub wyjeżdża na pr. 
wincję. Na polecenie nowyu 
władz do końca bieżącego mi 
siąca zamknięte będą wszyst 
kie szkoły w kraju, a jedno 
cześnie stworzy się ośrodk 
„reedukacyjne” dla osób, któ 
re były odpowiedzialne „zt 
siacto zamętu”. (PAP)

cena,

Oratorium Oświęcimskie

S Ei □

której tylko
przestrzeń nieba i ziemi. 
Trzy kobiety — w skur­

czu, spazmie rozpaczy. W sku­
pieniu, napięciu najwyższym.

„Do maja 1943 roku wszy­
stkie dzieci- które przyszły na 
świat w Brzezince, były mor­
dowane natychmiast po uro­

czeniu. Topiono je w beczułce... 
Od maja 1943 roku sytuacja na 
sztubie położniczej uległa oew- 
nej zmianie. Niemowlęta po 
urodzeniu pozostawiano przy 
matkach... Stawały się więźnia 
mi politycznymi, z kolejnym nu 
merem wytatuowanym na 
udzie. Marły powolną' śmiercią 
głodową... W ciągu dwóch lat 
pracy na sztubie położniczej 
odebrałam ponad trzy tysiące 
porodów. Wszystkie dzieci uro­
dziły się żywe. Ich celem było 
żyć. Obóz przeżyło trzydzieś­
ci”.

Rapsod teatralny Aliny No­
wak „Oratorium Oświęcim­
skie”. Według raportu położ­
nej z obozu koncentracyjnego 
w Oświęcimiu, Stanisławy Lesz 
czyńskiej, więźniarki nr 41355. 
Wykonawcy — grupa „Thea- 
trum” działająca pod patrona­
tem Międzynarodowego Komi­
tetu Oświęcimskiego: Danuta 
Alczewska-Klus (śpiewaczka), 
Maria Wańkowska (aktorka), 
Ewa Lebecka (pantomima).

Miejsce prezentacji programu 
w Poznaniu.— Dom Drukarza 
w dniach od 7 do 17 paździer­
nika br.

Prapremiera 
„Oratorium Oświę 
cimskiego” odbyła 
się w Muzeum w 
Oświęcimiu w 25 
rocznicę wyzwole­
nia obozu, £5 stycz 
nia 1970 roku. Pro 

gram był następnie 
prezentowany w 
wielu miastach i 
miasteczkach kra­
ju. Odbyła się tak 
że jego premiera 
w języku esperan­
to w Budapeszcie. 
Jest również na-
granie płytowe 
„Oratorium”. Rolę 
położnej wykony­
wały już w tym 
programie Danuta

Michałowska, 
Anna Ciepielew- 
ska> Elżbieta Kę­
pińska, Maja Ko­

morowska. W
Poznaniu „Ora­

torium Oświęcimskie'

szym, co przerasta ludzką wy­
obraźnię? „Oratorium” ową 
tragiczną prawdę przekazuje 
prosto, ale i na najwyższym

Oratorium Oświęcimskie' na scenie Domu 
Drukarza w Poznaniu.

Fot. — H. Kamza

prezen-
towane było po raz pierw­
szy.

Od tamtej straszliwej „epo­
ki pieców” minęło tyle lat. Jak 
mówić o tym na j straszniej -

diapazonie przejęcia. Po spek­
taklu, na którym byłem obec­
ny, sala jakby zamarła. Mimo- 
opuszczenia kurtyny nikt z 
miejsca się nie ruszał. Mil­
czeli wszyscy... (bran)

rae

Trener Pedroto postąp
na Bęnficę

(Korespondencja PA „Interpress" z Portugalii)
Trener portugalskiej reprezentacji Jose Maria Pedroto m;., 

zgrupowaniu w Porto w kadrze 7 piłkarzy swego klubu Fc p 
oraz 6 zawodników z Benficy Lizbona i 6 piłkarzy z innych kto 
Po dokładnych sprawdzianach selekcjoner wbrew wszystkim D„ 
wił na nie znajdujących się ostatnio w najwyższej formie niik? 
Benficy, których aż 5 powołał do swej jedenastki. Zaskoczeniem, 
wszystkich było powołanie tylko 3 piłkarzy FC Porto. 
tym większe, że na własnym terenie piłkarze tego klubu po,,.*! 
spisywać się lepiej od innych, a poza tym przecież Pedroto jto 
najlepiej, bowiem jest trenerem klubowym FC Porto. ‘

Prasa portugalska opublikowała 
optymistyczne wypowiedzi trene­
ra, ale większość komentatorów 
aie podziela jego zdania, gdyż 
jważa, że niedocenianie, polskiego 
rzeciwnika może srodze zemścić 

się na piłkarzach. Zbyt wcześnie 
est bowiem już teraz kreować pił 
;arzy Portugalii na pewnych zwy­
cięzców.

Decyzja trenera Pedroto jest z 
pewnością przemyślana, bowiem 
podczas blisko 3-tygodniowego 
ugrupowania miał okazję wraz ze 
;wymi asystentami dokładnie po- 
mać możliwości wszystkich powo- 
anych do kadry piłkarzy. Oparł 
•eprezentację tak jak zawsze to 
oyło dotychczas na Benficy, ale 
>zisiejsza Benfica to już nie ten ze 
pół co przed laty, kiedy w jej 

aarwach grali tacy znakomici pił 
;arze jak Eusebio, Torres, Coluna, 
jimoes i Jordao.
Piłkarstwo portugalskie'7 nie jest 

Jbecnie w najłatwiejszej sytuacji. 
,V dwa lata po rewolucji i obale- 
du dyktatury piłka nożna tak jak 
:ały sport portugalski szuka swej 
aowej formuły. Nie ma obecnie 
w Portugalii milionerów, którzy 
mogliby finansować sport. Skoń­
czyły się czasy ekskluzywnych klu 
bów sportowych i zakupy za 
ogromne sumy zagranicznych 
gwiazd. Przejściowo, teraz i w 
ciągu najbliższych lat może to spo 
wodować przede wszystkim właś­
nie w piłce nożnej pewne obniże­
nie poziomu gry. Portugalia po­
siada jednak wiele wspaniałych ta 
lentów piłkarsKich i w przyszło­
ści przy właściwej organizacji 
przede wszystkim sportu masowe­
go w szkołach słabość ta zostanie 
przezwyciężona. Obecna reprezen 
tacja zestawiona jest jeszcze w 
pewnym stopniu siłą rozpędu. We­
szli do niej czołowi zawodnicy, 
ale nie wszyscy • najlepsi. Zabrało 
przede wszystkim „portugalskiego 
Beckenbauera” Humberto, który 
występuje w francuskim klubie 
Paris Saint Germaine.

Mecze eliminacyjne dó mi­
strzostw świata mają niezwykle 
ważne znaczenie dla Portugalii. 
Ewentualne zakwalifikowanie się 
ż nowym zespołem, w którym nie 
ma takich gwiazd jak Eusebio do

Boks

A. Kuskowski 
i J. Stachowiak 

w kadrze na USA

Po raz trzydziesty orga­
nizowane będą w Polsce 
„Dni Filmu Radzieckie­

go”. W bieżącym roku ich ce 
lem będzie ukazanie historii 
kultury i najważniejszych pro 
blemów współczesnego życia

Za trzy tygodnie

Kraju Rad.

Rozpoczną 
trzy tygodnie,

się za niecał' 
3 listopada

trwać będą do końca tego mie 
siąca. W tym czasie na ekra­
ny województw kaliskiego, ko 
nińskiego, leszczyńskiego, pil­
skiego i poznańskiego wejdzie 
8 nowych filmów.'Wśród nich 
znany już z festiwalowych na­
gród i znakomitych recenzji 
„Bersu Uzała” — radziecko-ja 
pbński film przygodowy, zrea­
lizowany w Związku Radziec­
kim przez ■wybitnego twórcę
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„Dni Filmu Radzieckiego" 
na ekranach naszych kin

kina japońskiego — Akirę Ku 
rosawę. Jest to adaptacja 
książki rosyjskiego badacza ł 
podróżnika, przyrodnika Wła­
dimira Arsieniewa. Akcja te­
go filmu toczy się w pierw­
szych latach naszego stulecia, 
podczas wypraw odkrywczych 

Arsieniewa na Daleki Wschód, 
których przewodnikiem był 
ussuryjski myśliwv Dersu Uza 
ła. Film Kurosawy zdobył w 
ubiegłym roku Wielką Nagro­
dę na Międzynarodowym Fes 
tiwalu Filmowym w Moskwie.

Kolejnymi filmami, które z 
pewnością zainteresują miłoś­
ników kina, będą: „Oni wal­
czyli za ojczyznę”, zrealizowa­
ny przez Siergieja Bondarczu- 
ka, na podstawie powieści Mi 
chała Szołochowa pod tym sa­
mym tytujem oraz „Ryzyko” 
Aleksandra Orłowa, stanowią 
ce opowieść o wielkim dzia­
łaczu partii komunistycznej. 
Ponadto na ekrany wejdą: 
„Gdy nadchodzi wrzesień” — 
konfrontacja postaw prowin­
cjusza z życiem mieszkańców 
wielkiego miasta, „Niewolnica 
miłości” — dramat psycholo­
giczny z okresu wojny domo 
wej, „Biały baszłyk” — ' utrzy 
mana w westernowym stylu 
opowieść o człowieku, prowa­
dzącym walkę z bezprawiem
na Kaukazie 1905 ■ roku,
.Baśń o jasnym sokole” oraz

.Czarna karawana turk-
meński dramat sensacyjny.

Planuje się też sporo im­
prez towarzyszących, takich 
jak np. wizyta delegacji ra­
dzieckich filmowców w Kali­
szu, przygotowanie retrospek­
tywnych przeglądów tematycz 
nych, spotkanie z ludźmi fil­
mu itp. (ask)

20 października na warszawskim 
Torwarze dojdzie, do ciekawego 
meczu bokserskiego Polska — 
USA. Jak pamiętamy ha Igrzy- 
skich Olimpijskich w Montrealu 
pięściarze Stanów Zjednoczonych 
odnieśli generalny triumf, zdoby­
wając aż pięć tytułów mistrzow­
skich. Goście do Warszawy przy- 
jadą jednak w dużo słabszym ze­
stawieniu. Z bokserów walczących 
w Montrealu w Polsce zobaczymy 
jedynie: C. Jacksona — dwukrot 
nego pogromcę Kicki oraz J. Tatę, 
który zwyciężył Biegalskiego. Resz 
ta amerykańskich mistrzów bądź 
przeszła już na zawodowstwo, 
bądź nosi się z takim zamiarem.

Polski Związek Bokserski powo­
łał na konsultację przed meczem 
23 zawodników. Wśród nich są 
dwaj Wielkopolanie —. J. Stacho­
wiak z Olimpii i A. Kuskowski z 
Zagłębia. O ile nie wystąpią oni 
w pojedynku z USA, będą starto­
wać w dniach 22—24 w todzi na 
turnieju „Złotej Łódki”, (wił)

Polsko-tunezyjskie 
rozmowy gospodarczb

W tych dniach odbyły się 
w Tunisie polsko-tunezyjskie 
rozmowy gospodarcze, w cza­
sie których dókonano oceny 
stanu współpracy gospodar­
czej międz/y obu krajami i o- 
mówiono możliwości jej dal­
szego rozwoju, przyjmując za­
sadę zrównoważenia wzajem­
nych obrotów. Wiele uwagi 
poświęcono współpracy w dzie 
dżinie przemysłu chemiczne­
go. Strona' tunezyjska wyra­
ziła zainteresowanie dosta­
wami polskiego sprzętu in­
westycyjnego w związku z 
realizacją nowego planu pię­
cioletniego. (PAP)

mistrzostw świata w Argent„ 
pozwoliłoby w boju pr2et^ 
trudny okres zmian programowi 
i organizacyjnych w portugali 
sporcie. Ten sukces byłby nS 
szym sygnałem idącego nm 
Dlatego cała Portugalia z tgv 
zainteresowaniem czeka na pj» 
sze spotkanie z Polakami, kć 
są najgroźniejszym przeciwnik', 
dla naszych piłkarzy w elim> 
cjach.

OITOR SERPt

Fibak w ćwierćfinał!
Wojciech Fibak zakwalifikr, 

się do ćwierćfinałów turnieju, 
nisowego w Madrycie, zaliczani 
gó punktacji „Grand Prix". 
trzeciej rundzie Polak spotka!, 
z Brytyjczykiem Busterem lic 

'mem i zwyciężył 7:5, 6:4.

Zwycięzca turnieju w Teheran 
Hiszpan Manuel Orantes łatwe 
konał Szweda Rolfa Norberga; 
6:2, Amerykanin Edćjie Dibbsn 
ciężył Australijczyka Johna .1 
xandra 6:3, 6:3, Meksykanin J: 
Ramirez wyeliminował Paragn; 
czyka Victora Pecci 6:4, 6:1, aC 
chosłowak Jan Kodes wygra! 
Amerykaninem Vitasem Geruk 
sem 6:2, 4:6„ 6:1. (PAP)

x dalekopisem
W zaległym, ostatnim meczu 

I ligi żużlowej Polonia Bvdgoszcz 
pokonała Stal Toruń 64:32.

W meczu I rundy Pucharu Euro 
py w piłce ręcznej mężczyzn, 

) Mistrz ZSRR, zespół CSKA, poko 
nał najlepszą siódemkę NRD — 
SC Lipsk 21:17 (11:8).

W meczu o Puęhar Europy w 
koszykówce mężczyzn Wisła Kra­
nów przegrała z CSKA Moskwa 
38:117 (43:66).

■ AW1 i „Ikar“ 
zapraszają na rajd

W najbliższą niedzielę 17 bm 
rozegrana zostanie ni eliminacja 
rajdowych samochodowych popu­
larnych mistrzostw okręgu. Orga­
nizatorami imprezy są: Klub Moto­
rowy „Ikar” i AutomobilklubuWiel 
kopolski, a patronują jej: zarząd 
oki ęgu PZMot i Dowództwo Wojsk 
Lotniczych w Poznaniu z okazji 
XXXIII rocznicy powstania Ludo­
wego Wojska Polskiego. Wszyscy 
chcący wziąć udział w rajdzie 
mogą się zgłaszać w AW przy ul’ 
Mielżyńskiego 16, telefon 55255 w 

i terminie do 15 października, (wił)

Hokej na trawie

Dzisiaj Warta
— Start Gniezno

W. sobotę i niedzielę zespół 
ligi hokeja na trawie rozegraj!' 
lejne spotkania o mistrzów 
punkty. Jeden mecz odbędzie 
dzień wcześniej. Dzisiaj o J« 
15.30 na stadionie Warty przy 
Maratońskiej mistrz Polski i t 
tabeli zmierzy się z dobrze por 
nającym sobie w obecnym ser 
beniaminkiem I ligi, gnieźnie&ł 
Startem, (ad)

Pierwszy dyplom 
magistra turystyki

Na Akademii Wychowania 
zycznego w Poznaniu wrętt 
wczoraj pierwszy w Polsce dp 
magistra turystyki. Jerzy Grat 
ski z Poznania, asystęnt dyr^1' 
hotelu „Orbisu” — „Bazar - 
lonez” obronił pracę pt. .R" 
tywy pracownicze w hotelu i 
wnływ na jakość obsługi 
Pierwszy magister turystyki« 
lat działa w ruchu turysty^ 
i rekreacji, a w przeszłości 
czył m. in. anglistykę i r,!S’c; 
kę oraz Wyższa Szkołę 
ną w Warszawie.

Dyniom o którym mowa no’! 
wręczono podczas wczorajsrrJ, 
czystej nromocii doktorów 
wania fizycznego AWF w 
Bili. Miło nam noinfo^rnow3' 
wśród niatki doktorantów 
sie dwie bvłe koszvkarki n’’, 
skiego A Z®-n. r^^r-ze-tanth 
ski — Miros’awa Rudych i 
dra Dorynek. (ad)

Kr^phrstwo
Juniorzy Poznani 
bez mistrzowska

tytułów
W Dobczycach rozegrane ' 

ły III indywidualne .jn; 
Polski juniorów i I indy)*1 ” 
mistrzostwa PZK młodzieży 
glarstwie sportowym na 
asfaltowych. Impreza stała f 
brym poziomie i przyniosą 
rekordowych rezultatów. (

W mistrzostwach młodzip .. 
kę o czołowe lokaty toCp;^ 
wodnicy dwóch klubów: to 
Olsztyn i Czarnej Kuli to 
Zwyciężył A. Zamojcin (?>'J(| 
453 pkt„ wyrżedzając 
(Czarna Kula) — 425 pkt- to 
kolegę klubowego A. Db32",' 
415 pkt. Pozostałe miejsca to 
szej dziesiątce zajęli * 
Czarnej Kuli.

W konkurencji junior^to 
sze miejsce zajęto Z- 
(Rzut Ząbkowice Śląskie) J 
pkt., przed ubiegłoroczna to 
nią Polski D. SzczeblewsK’ (, 
pkt., i brązową medalisfK• | 
przedniego roku D. KrorM 
pkt. (obie Czarna Kula). f.

Najsłabiej z poznańskie ( 
zaprezentowali się jt<pi°to J 
lepszy z nich — J. Matusi to 
na Kula) zajął piąte n^to; 
obrońca mistrzowskiego 
Zurczak (Czarna Kula) nto: 
zakwalifikować się do 
sując się ostatecznie ja^® j 
poznaniaków na jedenasitoi 
cji. Kolejność pierwszej 2 
ła nastęnująca; K. Kulbac 
— 1293 pkt., J. Kurzawa'to 
Kraków) — 1253 pkt. ' 
(Rzut) — 1226 pkt. (wił)
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Praca ® Nauka

SPÓŁDZIELNIA PRACY TAPICERÓW
w Poznaniu, ul. Dzierżyńskiego 35

Sprzedam tanio wózek 
głęboki i łóżeczko z ma­
teracem. TeL 513-92, po 
godż. 16. 2803g

Sprzedam tchórzofretki- 
samce. Poznań, uL Woj­
ciechowskiego 29, daw­
niej Piątkowska. 3618g
Sprzedam motocykl WSK 
w częściach, radio Pio­
nier stereo na gwarancji. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 3993g.
Sprzedam taksometr „Pol 
tax 2”. Tel. 716-62. 1272g
Sprzedani młocarnię z pra 
są i snopowiązałkę. Win­
centy Drzymała, Wiktoro 
wo, 64-320 poczta Buk.
______ 1299g
Sprzedam dywan bukle 
2,5x3,5 m, ławę mahoń. 
Karwowskiego 3 m. 8. 

1307g
Domek z ogródkiem Pu­
szczykowo, Puszczykówko 
kupię. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 1287g.

® Samochody

O

©

Zakłady Usługowe w Poznaniu :
— ul. Szczepana 7a
— ul. Sielska 6
PUNKT PRZYJĘĆ :
— ul. Chociszewskiego 43

— teł.
— tel.

— tel.

oraz

— w

Zakłady Zamiejscowe:
Piaskach koło G-ostynia — tel.

32-04-22
618-22

626-29

Piaski
Rawiczu ul. Wojska Polskiego 39

— tel. Rawicz 
Gosławicach koło Konina — tel. Konin

WYKONUJE
NA ZAMÓWIENIA DLA LUDNOŚCI 

z materiałów własnych i powierzonych, 
za gotówkę i na raty oraz czeki zw. zaw. : 
— tapczany narożnikowe, 
— wersalki, 
— tapczany, 
— materacyki dziecięce, 1 
— fotele i krzesła, 
— naprawy mebli tapicerowanych.

TERMINY WYKONANIA DO 4 TYGODNI. 
BOGATY WYBÓR TKANIN MEBLOWYCH.

Potrzebny zaraz ślusarz 
— spawacz. Zgłoszenia 

.Poznań, ul. Zamenhofa 
|5/17. 2296g

22-53
279-67

Kupię silnik NStf — 1000, 
może być niekompletny. 
Edward Wajs, 63-526 Bu-
kownica. 1204p
Kupię silnik Simca — 
Aronde na części. Wiado 
mość Maciuszyn Ostrów 
Wlkp. ul. 60 Pułku Pie-
choty 9 m. 29. 7970g
Sprzedani Nysę 501 w ide 
alnym stanie lub zamie­
nię na samochód osobowy. 
Mrowino, ul. Poznańska 8. 

1494g
Sprzedam Warszawę M-20 
oraz ciągnik Zetor 25 w 
bardzo dobrym stanie i 
narzędzia rolnicze. Ofer­
ty ,,Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 1640g.
Silnik ze skrzynią biegów 
oraz drzwi do Syreny 103, 
sprzedam. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 1641g. 
Sprzedam Skodę 1000 MB 
po przebiegu 64.000 km. 
Palacza 29 m. 21, po godz.
17. 1706g
Sprzedani samochód ciężą 
rowy Star skrzyniowy na 
benzynę. Poznań, ul. Zbą 
szyńska 23. 1666g

© Lokale
Przyjmę panienki na po­
kój, ul. Albańska 61.

1470g

Pracownika obeznane­
go z samochodami zatrud 
nię natychmiast do kon­
serwacji podwozi. Przeź­
mierowo, Szosa Poznań­
ska 3. 3869g

USZCZELNIANIE OKIEN 
(taśmą aluminiową)
CYKLINOWANIE PARKIETÓW,
ZAKŁADANIE KARNISZY

ZGŁOSZENIA:

USI — Oddział Usług Różnych, 
Os. Przyjaźni 12/W, telefon 202-362

PUNKT USŁUGOWY
Poznań, ul. Zagrodnicza 2 m. 4 
(Winogrady).

347 3 g

+ W dniu 13 października 1976 roku, zmarł 
nagle w wieku lat 57 mąż i ojciec

EDMUND LEWANDOWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o godz. 11.05 

na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

żona z córkami
2691-U3

j" Dnia 13 października 1976 roku, zmarł nagle 
namaszczony Olejami św. nasz najdroższy 

ąZ| ojciec, teść i dziadek '

MICHAŁ KASZKOWIAK
odb^dzi® dnia 16. X. 1976 roku, 

aOdz. 14.45 na cmentarzu w Konarzewie.

w smutku pogrążona

t r„ 18. 13 października 1976 roku, zmarła po 
Sakram1Ch * ciężkich cierpieniach, opatrzona 
dro°a ;5ntami św. moja kochana żona, nasza 

s mamusia, teściowa przeżywszy lat 54, śp.

URSZULA GORĄCZNIAK
z domu Ryterska

ba odt>ćdzie się dnia 16 bm. o 
cnr>entarzU na Junikowie.

Slębokim smutku pogrążony

mąż z

ul 0 nieskładanie 
' Ra*ajczaka 47 m. 21.

kondolencji,

godz. 9.40

rodziną

2689-U3

trzOn-v4 Pazdziernika 1976 roku, zmarł opa- 
Mż, naŁ. SaKramdhtami św. mój ukochany 
dziadek s ojciec, teść, dziadek i pra-

„„„WALERIAN TOMASZEWSKI
°dznaczonxr'^y ^P, powstaniec wielkopolski, 
r°dzenia »krzyżem Kawalerskim Orderu Od- 

foiski i Wielkopolskim Krzyżem

óhiutku pogrążona

Pows tańczy m.

1 się w dniu 16 bm. o godz. 14
‘zu parafialnym w Łopiennie.

W

ino.
żona z rodziną

4103g

Rencistka (54-letnia) kul­
turalna przyjmie dozor­
costwo w willi, warunek 
małe mieszkanie. Oferty 
„Pra‘sa”, Grunwaldzka 19, 
dla 1258g.

Garażu poszukuję, okoli­
ca Osiedli Winogrady. Tel.
33-00-81, 50. 1624g
Młode bezdzietne małżeń­
stwo poszukuje M-2. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 1642g.

Malarz, szklarz z prowin­
cji przyjmie dozorcostwo, 
warunek mieszkanie. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 1286g. ’

Oddam w dzierżawę lokal 
na cichą pracownię. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 1665g.

Małżeństwo przyjmie do­
zorcostwo. Warunek miesz 
kanie. oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 1328g.
Udzielam korepetycji z ję 
zyka angielskiego. Tel. 
400-25 Mandecka. 1343g

9 Sprzedaż
Sprzedam różne meble, 
rower „Huragan”, pom­
nik nagrobkowy. Telefon
714-13. 2965g
Sadzonki winorośli, dese 
rowe odmiany sprzedam. 
30,— zł, sadzonka. Planta 
cja Winorośli 88-340 Trze
meszno, tel. 245. 1206p

Wynajmę pokój dwuoso­
bowy na Ratajach. Tel. 
752-70. 1669g
Poszukuję samodzielnego 
mieszkania — pokój z 
kuchnią i łazienką. Płat­
ne z góry. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
1675g.
Inwalida poszukuje ume­
blowanego pokoju, naj­
chętniej u starszej osoby. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 1705g.

Sprzedam domek jednoro, 
dzinny komfortowy, ogród 
w Bydgoszczy dzielnica 
rekreacyjna. Warunek 
mieszkanie M-3 lub więk 
sze w Poznaniu. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19, 
dla 1496g.
Sprzedam ogródek dział­
kowy z małą szklarenką 
(Edwardowo). Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
1647g.
Działkę z rozpoczętą bu­
dową, część materiałów 
budowlanych, domek go­
spodarczy, zamienię na 
mieszkanie własnościowe 
3—4 pokojowe. Szczegóło 
we oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19, dla 1659g.

Zguby Różne
Zgubiono w niedzielę 10 
bm. brązowy portfelik z 
pieniędzmi i pamiątkowy 
mi fotografiami. Zwrot 
za wynagrodzeniem tel. 
547-63. 3963g
Kożuchy, futra, czapki, 
kołnierze czyszczę mecha 
nicznie trocinami, solid­
nie. Gromadzka 14 Janik. 

3650g
Zakład Usługowy — Wie 
lisław Misiurewicz — bez 
pyłowo cyklinuje parkie 
ty, malowane podłogi — 
lakieruje. Tel. 67-46-28.

3460g
Aloesy lecznicze wysyła 
hodowla. Stanisław Kluż, 
64-720 Lubasz. 1050p
Poszukuje się rodziny Ed 
munda i Ireny Staniszew 
skich lub ich rodzin ce­
lem wyjaśnienia kupna 
ziemi. Kazimierz Skibiń­
ski, Poznań, Leonarda 15.

1630g

® Matrymonialne
Kawaler 24-letni, pracują 
cy zawodowo pozna miłą 
panią do lat 22 nie palą­
cą. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 1462g.
Panna, 29-letnia, przystoj 
na na stanowisku pozna 
pana do' lat 40, o szero­
kich zainteresowaniach. 
Wzrost powyżej 175 cm. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 1478g.
Moja przyjaciółka zamiesz 
kała w Kanadzie-Toronto 
przystojna i niebrzydka 
pozna odpowiedniego kul 
turalnego pana w wieku 
powyżej 50-tki z wyższym 
wykształceniem. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
1498g.

0 Nieruchomości
Parcelę warsztatową mo­
że być zabudowana z 
warsztatem lub domem 
kupię. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 3868g.

tDnia 13 października 1976 roku, zmarł po 
ciężkich cierpieniach, namaszczony Oleja­

mi św. nasz najdroższy ojciec, teść i dziadek, 
przeżywszy lat 85, śp.

JAN NOWAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. 

na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony

ul. Ognik 13 c m. X

syn

o godz. 10.15

z rodziną

2690-U 3

tDnia 12 października 1976 roku, zmarł na­
gle przeżywszy lat 70, nasz najukochańszy 

ojciec, teść, dziadek, brat i wujek, śp.

ZDZISŁAW WOZNIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o 

na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona
RODŹ

Prosimy ,o nleskładanie kondolencji.

tDnia 13 października 1976 roku, 
Bogu po krótkich cierpieniach, 

droższy mąż, ojciec, teść i dziadek, 
szy lat 65, śp.

JÓZEF KASPRZAK

godz. 9.05

2688-U3

zasnął w 
mój naj- 
przeżyw-

Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o 
na cmentarzu na Junikowie.

Strapiona 
żona

ul. Słowackiego 38 m. 2.

godz. 12.50

z rodziną

2686-U3

tDnia 13 października 1976 roku, zmarł opa­
trzony Sakramentami św. mój drogi mąż, 

nasz kochany ojciec, teść i dziadek, przeżyw­
szy lat 71, śp. /

WACŁAW PIECHOWIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 15 bm. o godz. 10 

na cmentarzu Miłostowo.

W smutku pogrążona

ul. Studzienna 15 m. 6,

RODZINA

~ Wojewódzka Spółdzielnia Pracy 
m Usług Pralniczo - Farbiarskich 
~ „ S W I T ” w Poznaniu

III ZAWIADAMIA PT KLIENTÓW, ZE

Ul ZAKŁAD PRALNICZY

III

III 
1T1

iii
iii
waos

m

przy ul. Dąbrowskiego 107

ZOSTAŁ ZAMKNIĘTY
• Przyjmowanie bielizny do prania w oddzielnych pralni­

cach z wykończeniem —
przejął zakład przy ul. Polnej 20/22.
Zakład czynny jest od godz. 7—18.

• Jednocześnie informujemy, że działalność samoobsługor 
wego zakładu przy ul. Swoboda 49 — 
przejął zakład przy ul. Swoboda 24, 
który przyjmuje zlecenia w godzinach od 6 — 22.

= Podając powyższe do wiadomości, zachęcamy Szanownych 
III Klientów do korzystania z usług w. wym, zakładów.
~ 4.633-K1

Wdowiec 64-letni, przy­
stojny i kulturalny, pogod 
negó charakteru, nieza­
leżny, pozna w celu ma­
trymonialnym samotną 
wdowę lub pannę do 55 
lat o dobrej prezencji, mi 
lego usposobienia, doma- 
torkę z własnym mieszka 
niem. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 1633g.'

Pani 30-letnia, wzrost, bu 
dowa średnia posiadająca 
dwóch synów 7 i 5 lat 
pozna pana do lat 45, bez 
nałogów. Oddanego i ucz 
ciwego przyjaciela. Cel 
matrymonialny. Poważne 
i szczegółowe oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
1660g.

3 panny samotne, nieza­
leżne, domatorki poznają 
kawalerów w wieku 35—45 
lat, z wykształceniem mi 
nimum średnim. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
1708g.

Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo” 61-707 Po­
znań, Libelta 29, poleca 
swoje usługi w kojarze­
niu małżeństw. Czynne 
godz. 15—19. 2506g

UWAGA!
Spółdzielnia Pracy „ J U W E L I A ”
w Poznaniu, plac Wolności nr 5

PROWADZI
SKUP KAMIENI JUBILERSKICH
naturalnych, półszlachetnych, synte­

tycznych oraz pereł japońskich.
Zbywającymi mogą być osoby prywatne 
pod warunkiem posiadania kwitu celnego. 

Bliższych informacji w sprawie skupu 
kamieni — udzieli Dział Handlowy Spół-
dzielni, Poznań, pl. Wolności 5 
fon 592-73 wewn. 7.

tele-
4490-K1

Dnia 12 października 1976 roku, odszedł od 
nas mój najdroższy mąż, troskliwy ojciec, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 70, śp.

BOGDAN KREUTZINGER
emerytowany leśniczy

Pogrzeb odbędzie się dnia 15 bm. o godz. 14.30 
z kaplicy cmentarnej w Opalenicy.

Pogrążona w smutku

4083g

tW dniu 13 października 1976 roku, po cięż­
kich cierpieniach odeszła od nas na zawsze 

moja najdroższa żona, ukochana mama, sio-
stra. ciocia, teściowa 
lat 52, śp.

babcia, przeżuwszy

JANINA KOZA
z domu Wolniewicz

Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o godz. 14 
w Dopiewie.

W ciężkim smutku pogrążony

Dopiewo, ul. Młyńska 18. 
' ... "Ml "

mąż z rodziną
4102g

tDnia 13 października 1976 roku, zakończył 
swój pracowity żywot, opatrzony

mentami św. troskliwy ojciec, teść, 
i pradziadek, przeżywszy lat 76, śp.

CZESŁAW FOŁTYN

Sakra- 
dziadek

pOwstani 
. polskim

iiec wielkopolski, odznaczony Wielko-
Krzyżem Powstańczym oraz Krzyżem

Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby na­
stąpi w dniu 16 bm. o godz. 13.30 do kościo­
ła św. Jakuba w Głuszynie. Msza św. o godz. 14.

W smutku pogrążona

Daszewice, ul. Poznańska 63.
StSESB

4101g £
SKaaws.

4138g

+ Dnia 11 października 1976 roku, zmarł prze­
żywszy lat 63

CZESŁAW NOWICKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek 15 bm. 

o godz. 11.10 na cmentarzu na Górczynie.

Akacjowa 10 m. X 4143g

ss

m 

iii 
III 

Ili 

iii 
Ul 
m 

iii 
m 

0! 
III

UWAGA — ABSOLWENCI 
SZKÓŁ PODSTAWOWYCH !

Dyrekcja Fabryki
Samochodów Rolniczych w Poznaniu
ul. Warszawska 349

PRZYJMUJE JESZCZE

ZAPISY UCZNIÓW
do Zasadniczej Szkoły Zawodowej 
w zawodzie ŚLUSARZ - SPAWACZ 
na pierwszy rok nauki.

Bliższych informacji udziela oraz zgłosze­
nia przyjmuje Dział Spraw Osobowych 
w Fabryce Samochodów Rolniczych w Po­
znaniu, ul. Warszawska 349, telefon 700-81, 
wewn. 68.

Komunikat

4318-K1

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Wodociągów 
i Kanalizacji w Poznaniu, zawiadamia, 
że w związku z robotami inwestycyjno-re- 
montowymi na urządzeniach wodociągowych 
nastąpi w dniach od 16. 10. 1976 r. (sobota) 
godziny 22, do dnia 18. 10. 1976 r. (poniedzia­
łek) godz. 6 •

CAŁKOWITA PRZERWA

w dostawie wody do Lubonia oraz znaczne 
obniżenie ciśnienia wody w mieście Poznaniu 
(brak dopływu wody na wyższych piętrach).

Mieszkańców i zakłady przemysłowe Lubo-
nia oraz m. Poznania uprasza się 
nie odpowiednich zapasów wody 
pieczenie urządzeń centralnego

o poczynie- 
oraz zabez- 
ogrzewania.

4612-K1

tDnia 14 października 1976 roku; zmarł po 
krótkich cierpieniach w wieku 46 ląt, opa­

trzony Sakramentami św. mój najdroższy mąż, 
ojciec i szwagier

WŁADYSŁAW BARTKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o godz. 13.55 

na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążeni 

żona z córką 
syn z narzeczoną i rodzina

ul. Wrocławska 4 m. 5.

+ Dnia 13 października 1976 roku, zmarła po 
ciężkiej chorobie, opatrzona Sakramenta­

mi św. moja najdroższa i ukochana żona, na­
sza siostra i ciocia, śp.

WIKTORIA BAKER
z domu Półka

Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. ó godz. 9 
na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążony
mąż z rodziną

ul. Polna 54 m. 15. M87-U3

"i" Dnia 13 października 1976 roku, zmarła

STANISŁAWA KUBACKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o godz. 10.30 

na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążohy
siostrzeniec z rodziną

4133g

tDnia 13 października 1976 roku, zmarł na­
gle namaszczony Olejami św. w wieku 70 
lat nasz najdroższy mąż, ojcićc i brat, śp.

BOLESŁAW SZCZERKOWSKI
por. rez. WP, emerytowany nauczyciel, były 
jeniec Oflagu VII B. Murnau, odznaczony Zło­
tym Krzyżem Zasługi, Złotą Odznaką ZNP 

oraz Krzyżem Walecznych.

Pogrzeb połączony z mszą św. odbędzie się 
w sobotę 16 bm. o godz. 15 w Kolegiacie.

W głębokim smutku pogrążona

żona z córkami
Szamotuły, ul. Dworcowa
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

eskssuhh
4159g
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Piątek

Jadwigi 
Teresy

„Głos" u emerytowanych nauczycieli
Słońce: 6.05—16.46

. Ł ™TR¥ 21
OPERA — g. 19 „Gioconda”.
MUZYCZNA — g. 19 „Ruletka 

SCTC*’
POLSKI — g. 19 „Ułani”.
NQWY — g. 16.15 „Dzień dobry i 

do widzenia”.
LALKI i AKTORA — g. 10 „Ty- 

moteusz”, g. 17 „Janosie”.

K kona ' I!
KDF MUZA — g. 10, 12, 14 „Noc­

ne widrna” (ang. 18 1.), g. 16, 18, 
„Motylem jestem czyli romans 40- 
latka” (poi. O.o.), g. 20 „Widmo 
wolności” (fr. 18 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 17 „Flip 
i Flap w Legii Cudzoziemskiej” 
(RFN-USA b.o.), g. 1Ś „Kłamstwo 
Krystyny” i „Papa się żeni”, (pol­
skie filmy archiw.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17 
»Czy Lucyna to dziewczyna’ (poi. 
b.o.), g. 19 „Znachor” i „Profesor 
Wilczur” (poi. b.o).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 „Trzęsienie ziemi” (USA 15 
1.).

GONG — g. 10, 12, 16, 18, 20 
„Ostatni skok gangu Olsena” (duń. 
15 1.).

GRUNWALD — g. 1'7 „Zorro” (fr. 
b.o), g. 19.30 „Nie ma sprawy” 
(fr. 15 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14 „Syno­
wie szeryfa” (USA 12 1.), g. 16 
„Poszukiwany — poszukiwana” 
(poi. 15 1.), g. 18 ,20 „Niedźwiedź i 
laleczka” (fr. 15 1.).

KOSMOS — g. 17.30 „Chinatown” 
(USA 18 1.), g. 20 SDKF „Faritom” 
s. zamkn.

MALTA — g. 16 „Ulzana wódz 
Apaczów” (NRD b.o.), g. 18, 20 
„Moja wojna, 'moja miłość” (poi. 
15 1.).

MINIATURKA — g. 15.30, 17.30 
„Pippi w kraju Taka Tuka’ 
(szwedz. b.o.), g. 19.30 „Żądło’ 
(USA 15 1.).

OSIEDLE — g. 16 „Dziewczyna 
na miotle” (czech. b.o.), g. 19 
„Niewinni o brudnych rękach” (fr. 
18 1.).

PANCERNIAK — g. 15, 19.30
„Con amore” (poi. 12 1.).

RIALTO — g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 
„Po-~sezonie” (ang. 18 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
17, 19.30 „Mgła” (poi. 15 1.).

TĘCZA g. 15.30, 17.15 „Mój 
brat ma fajnego brata ’ (czech. 12 
1.), g. 19 „W upalną noc” (USA 
12 1.).

WARTA — g. 10, 12, 14, 16
„Powrót tajemniczego blondyna” 
(fr. 12 1.), g. 18 „Przygody Gerar­
da” (ang. 15 1.), g. 20 DKF DYS­
KURS („Maria”).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 16.45, 18.45 „Policja przy­
gląda się” (wł. 15 1.).

WILDA — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 „Czterej muszkieterowie” 
(panam-ang. b.o.).

WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.15 
„Ucieczka gangstera” (USA 18 1.).

ZOO — ul. Krańcowa i ul. Zwie­
rzyniecka g. 9—17.

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, laryngologia, neurolo­
gia — ul. Lutycka; chirurgia dzie­
cięca — ul. Krysiewicza 7.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20 — lei. 66-00-66; 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie i w miejsęaęh pu­
blicznych — tel. 999

Podstacje: ul Bukowa 1, tel. 
32-12-61, Osiedle Piastowskie 15; 
tel. 722-24; ul. Ugory 18, tel. 592-30; 
ul. Kościuszki 103, tel. 544-44; Lu­
boń, tel. 120-399; Swarzędz — tel. 
209 i 544-44. •

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie g. 7—22. teL 989

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę, al. Marcinkowskiego — 
dyżurują: lekarz psychiatra, wzgl. 
psycholog. Porady prawne głównie 
z zakresu prawa rodzinnego, opie 
kuńczego. leczenia odwykowego 
i chorób społecznych, tel. 522-51

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142, Główna 53, 
Głogowska 107’109, ' Dzierżyńskiego 
138/140, Mickiewicza 22, Mazowiec­
ka 12, Kórnicka 24. Osiedle Przy­
jaźni Pawilon 141, Starołęcka 18, 
al. Marcinkowskiego 11 (całą do­
bę).

PROGRAM I: 8.10 Mel. naszych 
przyjaciół; 8.35 Na gdańskiej pię­
ciolinii; 9.05 Po jednej piosence; 
9.30 Berlin, z mci. i piosenką; 9.45 
Wielkopolscy dudziarze; 10.08 Mu­
zyka dawnej Warszawy; 10.30 Nie 
zapomniane stronice — „Listy do 
Delfiny” Ż. Krasińskiego; 10.40 Róż 
ne barwy jednego tematu; 11 Wi 
dziane z bliska; 11.12 Z krakow­
skiej fonoteki muz.; 11.30 Lublin 
na muz. antenie; 12.25 Lublin na 
muz, antenie; 13 Kwadrans z hig- 
bandem ,,Stodoła”; 13.15 Moto- 
sprdwy; 13.35 Tańce lud. z różnych 
stron Europy; 14 Z musicalów L. 
Bernsteina; 14.25 Rytmy młodych; 
15.10 Z polskiej fonoteki; 15.35 Cie 
kawostki Polskich Nagrań; 16.11 
Propozycje do Listy Przebojów; 
16.30 Aktualności kultur.; 16.35 
Rep. literacki ptu „Śpiewający 
znani i nieznani”; 16.45 Fonoser- 
wis; 17 Radiokurier; 17.20 Parada 
polskiej piosenki; 18 Muzyka i 
Aktualności; 18.30 Przeboje non- 
stop; 19.15 Warszawska Ork. PR 
i TV pod dyr. J. Pruszaka; 20.05 
Radiowo-TV Szkoła Średnia dla 
Pracujących — Historia: „Rzym 
republiki i Zezarów”; 20.20 Melo-, 
die, do których chętnie wracamy/ 
21.33 Utwory S. Moniuszki; 22.20 
Na organach Hątnmonda gra W. 
KolankowsKU' 22.30 Ludzie wiel­
kiej przygody — Z wędrówek po 
pustyniach — z D. Walknpwskim 
rozmawia R. Badowski; 22.45 Mini 
recital piosenkarski T. Tutinas; 
23.10 Korespondencja z zagranicy; 
23.15 Gr.anice jazzu.

Z STRONA

Więcej zieleni 
na Winogradach

Kilka tygodni temu przystą­
piono do porządkowania do­
syć dużego terenu na Winogra 
dach między Osiedlami — 
Wielkiego Października i Kos 
monautów. Zaniedbany ten ob 
szar zmienił już swój wygląd 
i obecnie można po nim od­
bywać spacery. Część prac wy 
konali społecznie mieszkańcy 
Winograd i pracownicy Po­
znańskiej Spółdzielni Mieszka 
niowej, a niektóre roboty zo­
stały zrealizowane na zlecenie 
Zarządu Zieleni Miejskiej. Do 
zaprowadzenia tutaj ładu włą 
czyła się także załoga zakła­
du budowlano-remontowego 
spółdzielni.

Wspólnym więc wysiłkiem 
stworzono miejsce rekreacji. 
Brak tu jeszcze drzew i ławek. 
Spółdzielnia zamierza tak, jak 
w innych miejscach osiedla, 
posadzić i tutaj już „dojrza1- 
łe” drzewa, a więc kilkuna­
stoletnie. Wtedy teren ten na- 
bierze od razu parkowego wy 
glądu.

1. 6 „Budowa i czynności życiowe 
glonów”; 15.50 — NURT — Filozo­
fia — „Przekraczać granice Wie­
dzy”. Wykład prof. dr. Czesława 
Nowińskiego; 16.30 — Dziennik 
(kol.); 16,40 — „Obiektyw”; 17 — 
„Pora na Telesfora”; 17.30 — „Po 
harcersku znaczy lepiej”; 18 — Te 
lewizyjny informator wydawniczy; 
18.20 — „Eureka”; 19 — Dobranoc 
dla najmłodszych i program dla 
młodzieży (kol.); 19.30 — Wieczór 
z dziennikiem (kol.); 20.40 — \„Ope 
rowe qui pro ąuo” — program mu 
zyczny (kol.); 21.40 — Teatr Małych 
form; Tadeusz Rittner — „Odwie­
dziny o zmroku”; 22.30 — Dzien­
nik (kol.).

PROGRAM 2: 15.20 — Pegaz; 16.05 
— TP Polska 2000 — „Jak wyprzę- 
dzaćl współczesność”; PIĄTEK /ź 
PUBLICYSTYKĄ KULTURALNĄ; 
16.35 — „Już za 100 dni” — repor­
taż (kol.); 16.50 — „Ogrody war­
szawskie” — reportaż (kol.); 17.15 
— Edmund Kupiecki — artystki fo­
tografik (kol.); 17.30 — Portret lwia 
dysława Broniewskiego; 17.5^ — 
Młodzież o Broniewskim; 18.10 — 
Jacek Sielski — fótoreporter J,Sto­
licy” (kol.); 18.15 — „Bohaterowie 
po latach”; 18.40 — „Teleskop”; 15 
Dobranoc dla najmłodszych i pro­
gram dla młodzieży (kol.); 19.30 — 
Wieczór z dziennikiem (kol.); 20.4C 
— Sam zna sam z Adolfem Cibo­
rowskim CkoL); 21.50 — Rozmowh 
Anny Brzozowskiej z prof. Cibo­
rowskim; 22.05 — „24 godzipy” 
(kol.); 22.15 — „Ciepły, wiosenny 
wiatr, od którego lody topnieją’' 
reportaż (kol.); 22.40 — „Drugie ns 
rodziny Warszawy”; 22.55 — Godz' 
na Mieczysława Fogga; 23.40 — Ję 
zyk rosyjski — kurs podst. 1. 5 
0.10 — NURT — Nauki polityczn' 
— „Jacy jesteśmy, jacy będz'c 
my”. Wykł. prof. dr. Alojzego Me- 
licha.

Na wiosnę przyszłego roku 
w taki sam sposób, przy spo­
łecznej pomocy, projektuje 
się uporządkować teren mię­
dzy ulicami Naramowicką i 
Słowiańską.'

Dzięki inicjatywom spół­
dzielni, osiedle Winogrady i 
jego obrzeże staje się coraz 
bardziej zielone. A o to prze­
cież chodzi, aby mieszkańcom 
udostępniać jak najwięcej za­
gospodarowanych terenów do 
wypoczywania, (a)

M. Rodowicz 
w Poznaniu

Poznańska „Estrada” przy­
gotowała kolejną, atrakcyjną 
niespodziankę dla miłośników 
piosenki. 19 października o 
godz. 17 i 19.30 w sali Domu 
Kultury MO przy ul. Grun­
waldzkiej wystąpi Maryla 
Rodowicz, (w)

INFORMUJEMY
Dzisiaj: © godz. 17 zebranie 

członków ZBoWiD, koło Poznań ■— 
Górczyn w sali Szkoły Podstawo­
wej nr 24 przy ul. Ostrobramskiej 
1’14; Q godz 17 prelekcja pt. 
„Uroki Paryża” w. sali 104 Pałacu 
Kultury; © godz. 17 prelekcja pt. 
„U źródeł sztuki współczesnej” w 
Klubie Plastyków, Stary Rynek — 
„Arsenał”; O godz. 18 otwarcie 
wystawy gobelinów i malarstwa 
Krystyny Fintzel w salonie TMMP 
— Stary Rynek 10; © godz. 18 
spotkanie z red. Edmundem Męc- 
lewskim w Filii nr 4 Miejskiej Bi­
blioteki Publicznej przy ul. Lodo­
wej 4.

® Dyrekcja Rejonowego Uni­
wersytetu Robotniczego ZSMP in­
formuje, że dzisiaj odbędą się ze­
brania informacyjne dla kandyda­
tów na kursy przygotowawcze do 
wyższych studiów dla następują­
cych kierunków: godz. 17 — studia 
politechniczne; godz. 18 — prawne 
i ekonomiczne; godz. 19 — rolnicze 
i medyczne przy ul. Inżynierskiej 
4/5, aula III ptr.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 4, 5, 
8, 9, 10, 12.05, 15, 16, 19, 20, 21, 
22, 23.

PROGRAM II: 7.45 W kręgu 
muz. słowiańskiej; 8.35 My 76; 
8.45 Muzyka spod strzechy; 9 B. 
Marcello; 12 Ćoncerti a cinque 
op. 1; 9.40 Dla przedszkoli: „W 
święto naszej pani”; 10 Portret 
pisarza — H. Boguszewskiej; 10.30 
Koncert ork. dętych; 11 Dla kl. 
VIII (jęz. polski): „Ocalić od za­
pomnienia”; 11.35 Postęp w gospo 
darstwie domowym; 11.45 Od Tatr 
do Bałtyku; 12.05 Czas dobrych 
gospodarzy; 12.25 „Aksolotl” — 
opow.; 12.45 Ch. Sinding: Suita 
na skrzypce i ork. op. 10; 13 Dla 
kl. I i II (wych. muz.); „Jarzębi­
nowa piosenka”; 13.20 S. Proko­
fiew: Sonata fortep. G-dur op. 54 
nr 2; 13.35 Wokół spraw naszego 
stołu; 13.50 „Południowe rytmy”; 
14.10 Więcej, lepiej, nowocześniej; 
14.25 Tu Radio Moskwa; 14.45 Gra 
ją słynne orkiestry kameralne; 
15 Program dla dziewcząt i chłop 
ców; 15.40 Studio Słonecznik; 16 
Słowacki zespół regionalny „Det- 
va”; 16.10 Informacje, rady, pro­
pozycje; 16.30 Mel. z operetek; 
16.40 Mag. informacyjny; 16.50 Ra 
dioexpress; 17 Amatorskie zespoły 
przed mikrofonem; 17.20 Rep. li­
teracki; 17.40 „260 lat Teatru Wiel 
kiego w Moskwie”; 18.40 Ludzie, 
wśród których żyjemy; 19, Recital 
organowy; 19.20 Szkic do portretu 
Faula Valery’ego; 19.30 Uroczysty 
konc. w Genewskiej „Victoria 
Hall” — w programie dzieła Lud 
wiga van Beethoveną: 21.22 Muzy 
ka; 22.10 Mag. rekreacyjno-turys­
tyczny; 22.30 Muz. ze starych płyt; 
23.40 Sławne Magnificaty.

Wiadomości: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30. 18.30, 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Kiermasz 
płyt wytwórni Elektrecord; 8.30 
Co kto lubi; 9 „Obietnica” — pąw.; 
9.10 “ra i śpiewa zespół B. T. 
Express; 9.30 Nasz rok 76; 9.45 
Konc. na instrum. dęte; 10.35 Wa 
riacje na temat „Perdido”; 11 
Życie rodzinne; 11.30 Jazz z No­
wego Orleanu; 12.25 Za kierowni­
cą; 13 Powtórka z rozrywki; 13.50 
„Powikłane śla^y” — pow. J. 
Kaflińskiej; 14 Symf. G. Mahlera; 
15.10 „Dla tych co się kochają” — 
śpiewa zespół „II etait une fois”; 
15.30 My, Wrocławianie — mag. 
kultur.; 15.50 Popołudnie w Pary­
żu — gra J. Lewis; 16 Rozszyfro-

Kształtowali i kształcili
Od wielu lat redakcja „Gło­

su” ,z okazji Dnia Nau­
czyciela odwiedza trady­

cyjnie kilku przedstawicieli 
tej rzeszy wychowawców, któ­
rzy kształtowali i wykształci­
li kolejne dwie, Idb nawet 
trzy generacje młodzieży, a 
dzisiaj — chociaż emerytowa­
ni — nadal nie ustają w dzia­
łalności społecznej i zawodo­
wej. Na ich ręce przekazaliśmy 
słowa szacunku i wdzięczności 
dla wszystkich nauczycieli za 
ich zaangażowanie i umiłowa­
nie pracy nad dziećmi i mło­
dzieżą. Tych, których odwie­
dziliśmy, przedstawiamy poni­
żej według kolejności typów 
placówel^ w których działali.

Wychowawczynią, a dokład­
niej kierowniczką — dyrektor­
ką przedszkola p. BOŻENA 
WERNER została przypadko­
wo. Zaprowadziwszy swą có­
reczkę do inowrocławskiego 
przedszkola, społecznie zaczę­
ła zastępować chorą kierowni­
czkę. Uzdolnienia, wykazane 
w kontaktaćh z dziećmi spo­
wodowały, że zaproponowano 
jej etatową pracę na tym sta­
nowisku. Uzupełniła w tym 
kierunku zawodowe wykształ­
cenie i od tego czasu prawie 
trzydzieści lat kierowała przed 
szkołami, w tym około dwa­
dzieścia lat w Poznaniu. Cho­
ciaż jest na emeryturze, nadal 
pracuje; za najwyższe uzna­
nie — oprócz odznaczeń — u- 
waża fakt, że obecnie M wy­
chowawczyń, którymi kiedyś 
kierowała, jest dyrektorkami 
przedszkoli.

Przed wojną 10 lat p. FE­
LIKS KAPAŁA uczył w szko­
le podstawowej przy ul. Że­
romskiego, po wojnie (po po­
wrocie z oflagu w Murnau) aż 
do emerytury uczył i przez 20 
lat dyrektorował w szkole nr 
2S przy ul. Berwińskiego w 
Poznaniu. Mówi, że teraz, w 
„stanie spoczynku” ma akurat 
równie mało czasu, jak po­
przednio. Jest ławnikiem w 
Sądzie Wojewódzkim, działa w 
Związku Nauczycielstwa Pol-

Odwołanie koncertów
Z powodu nagłego odwołania 

przyjazdu do Polski zespołu arty­
stycznego z Kuby,' poznańska 
„Estrada” zawiadamia zaintereso­
wanych, iż planowane w dniach 
21—24 bm. koncerty w Koninie, Po 
znaniu, Kaliszu i Ostrowie — nie 
odbędą się. Organizatorzy przepra 
szają za tę zmianę, informując jed 
nocześnie, że należność za nie wy 
korzystane bilety odebrać będzie 
można w punktach ich zakupu.

(na)

wujemy piosenki; 16.2A Powrót do 
swingu; 16.45 Nasz rok 76; 17.05 
Muz. poczta UKF; 17.40 W książ­
kach i w życiu; 18 Muzykobranie; 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Przeboje 40-latków; 19 Pow. w 
wyd. dźw.; „Droga przez mękę”; 
19.35 Opera — G. Puccini: „Mada 
me Butterfly”; 19.50 „Obietnica”- 
— pow.; 20 Interradio; 20.50 „Bla 
caman Dobry — sprzedawca cu­
dów” — słuch.; 21.20 Festiwale 
w Bayereuth; 22.08 Gwiazda sied­
miu wieczorów — E. Bem; 22.15 
Trzy kwadranse jazzu — dyskogra 
fie; 23 Z antologii poetów olsztyń 
skich; 23.05 Konc. tylko dla me­
lomanów — Dawna muz. ang.; 
23.50 Gra Trio J. Mikuły.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 12.05, 
15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
express; 7.45 Muz. tydzień Pozna­
nia; 11 Dla szkół średnich (wych. 
muz.): „Muzyka z tytułem i bez 
tytułu”; 11.30 K. H. Graun: Sce­
ny z opery „Montezuma”; 12.05 
Czas aobrych gospodarzy; 12.25 
Giełdą płyt; 13 Nie tylko dla słu 
chaczy w mundurach — Założenia 
ustrojowe PRL; 13.25 Z radiowej 
fonoteki muz.; 13.50 Dla kl. III 
lic. (Jęz.1 polski): „Czarodzieje sło­
wa”; 14.25 „Smuga cienia” — frag 
ment pow.; 14.35 Poeta i jego 
świat — H. Heine; 15.05 „Poczęstu 
nek zmarłych” — opow.; 15.30 
„Portret pisarza” — A. Krawczu 
ka; 16.05 R. Wagner: „Faust” -• 
uwertura konc.; 16.20 3 lekcja ła­
ciny; 16.40 Aud. sport.; 16.50 Ka- 
dioexpreśs; 17 Słynne arie ope­
retkowe; 17.15 Aud. oświatowa; 
17.25 Program stćreof.; 17.55 Po­
znański koncert życzeń; 18.25 Jęz. 
niemiecki; 1/1.40 Polacy na świę­
cie; 19 Jak działać sprawnie? — 
„Szkoła mistrzów”; 19.15 Jęz. an^ 
gielski; 19.30 Uroczysty konc. w 
Genewskiej „Victoria Hall” (ste­
reo); 21.22 Laureaci chopinowscy 
na płytach — M. Argerich (ste­
reo); 22.15 Studium Wiedzy Poli­
tyczno-Społecznej — Współczesne 
problemy międzynar. ruchu robot 
niczego i komunistycznego; 22.30 
„Świat nowej muzyki”.

Wiadomości: 12, 16.

K TEŁEmZIA J
PROGRAM 1: 6 — R-TV Szkoła 

Średnia: „Wskazówki metodycz­

skiego, będąc matematykiem, 
prowadzi od wieliu lat zespół 
mandolinistów w Domu Kul­
tury Kolejarza. W ogóle, ro­
dzina nauczycielska, bo w tym 
zawodzie przez ponad 40 lat 
pracowała żona, a od kilku lat 
córka.

Podobnie, 45 lat, przepraco­
wał w szkolnictwie p. HEN­
RYK LORYCH, w tym (po

"W- EWMBfc 
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Pracę w przedszkolu Bożena Wer­
ner (na zdjęciu po lewej) zaczęła 

prawie 30 fał temu...
Fot. — H. Kamza

okresie ostrowskim)' przez 12 
lat był wizytatorem szkolnic­
twa zawodowego i 13 lat dy­
rektorem Zasadniczej Szkoły 
Dokształcającej nr 1 przy ul. 
Inżynierskiej. Nadal uczy i 
działa w ZNP, przewodniczy 
Komitetowi Osiedlowemu 'Ła^ 
zarz—Zachód i w. tym rejo-' 
nie jest także II sekretarzem 
Terenowej Organizacji PZPR. 
Wybrano go delegatem na 
Zjazd ZNP.

P. ALOJZA STRÓŻYŃSKA 
od 1938 r. uczy młodzież języ­
ków nowożytnych (po ukoń­
czeniu na Uniwersytecie Poz­
nańskim romanistyki i angli­
styki), a i obecnie, już na eme­
ryturze od kilku lat, nadal w 
Liceum Ogólnokształcącym im. 
A. Mickiewicza w Poznaniu 
jest nauczycielką angielskiego.
Podczas okupacji prowadziła 
tutaj, w swym rodzinnym 
mieście, tajne nauczanie. Peł­
na energii i humoru, nie wyo­
braża sobie życia bez kontak­
tów z młodzieżą i bez podró­
żowania.

W szkolnictwie p. prof. dr 
MARIA CZEKAŃSKA pracu­
je ponad 50 lat, w tym od 1956

ne” — 1. 8 „Jak się uczyć”; 6.35 — 
TTR — Matematyka — 1. 36 „Mia­
ra łukowa kąta”; 9 — Dla kl. III 
„Żołnierz polski”; 10 — „Wszystko 
dobrze co się dobrze kończy”,— 
bulg. film fan.; 12 — Dla kl. VIII 
— Wych. obywatelskie „Organiza­
cja pracy Sejmu PRL”; 12.45 — 
R-TV Szkoła Średnia; Matematy­
ka — 1. 5 „Zastosowanie wzorów 
skróconego mnożenia”; 13.25 — 
R-TV Szkoła Średnia: Biologia — 

r. w Instytucie Geografii Uni­
wersytetu im. Adama Mickie- 
wieża. Pierwsza jej praca nau­
kowa (rok 1926!) ma tytuł „Sto 
pień zniemczenia nazw topo­
graficznych w Polsce północ­
no-zachodniej”, a teraz właś­
nie co dopiero wróciła z sesji 
Komisji Roboczej Geografii, 
odbywającej się pod egidą 
UNESCO, a mającej za zada­
nie m. in. doprowadzenie w dy­

„Wielkopolsko* 
i „Chruptaki"

zapraszają
Zespół Pieśni i Tańca w- 

polska” działający Od 
lat w Pałacu Kultury, Pr*'5' 
kandydatów na tancerzy 
ków. Zgłoszenia przyjmuj^ 
Uczestnictwa Pałacu KuitaU1 
koj nr 51 w godz. 8—20. "

Zachęcamy do udziały 
najlepszymi otwierają się »? 
ko perspektywy artystyczny 
życia się, lecz także liczny^ 
droży zagranicznych, gdyż J 
co roku „Wielkopolska” 
podróże artystyczne po 
jach Europy.

Zgłoszenia przyjmuje 
zespół artystyczny Pałacu / 
ry i Komendy Chorągwi ■ 
„Chruptaki”. Zgłaszać moi? 
młodzież w wieku 8—13 iat 
rzona dobrym słuchem i Ł 
ściami tanecznymi oraz recyt 
,skimi. Zgłoszenia przyjmowaJ 
w Sekcji Uczestnictwa Pałach 
tury.

skusjach z przedstawicielami 
świata nauki RFN — do pro­
stowania „nieścisłości” w po­
dręcznikach geografii, wyda­
wanych na terenie RFN. Więk­
szość prac naukowych Pani 
Profesor — a opublikowała 
ich ponad 150 — dotyczy ocea 
nografii i mórz, w tym przede 
wszystkim Bałtyku. Nadal uczy 
młodzież studencką, a rozmo­
wę odbyliśmy w, przerwie 
między zajęciami na UAM.

(zk)

O Mieszkańcy ul. Koziej p; 
o naprawę nawierzchni na oj 
ku od uil. Murnej w kierunki 
al. Marcinkowskiego.. Przed 
mem nr 12 asfaltowa nawien; 
jest popękana i zapada 
przed bramą domu nr 10 samt 
rwy i nierówności. |

Naprawą nawierzchni ni, 1 
zajmie się Dział Konserwaę 
rządu Dróg i Mostów. (35B|

© Leokadia D. z Krzyżtł 
korzysta z usłinr Wielkopoi 
Okręgowych Zakładów Gazę 
ctwa. Przy pomocy tychże t 
dów wymienia butlę gai 
Ostatnio wymiana (od w 
zgłoszenia) trwa, aż 4 tygodni!

Czytelniczka zapytuje, czt 
można by samemu w pud 
napełnić butli? Wiele'osób, i 
sta z płynnego ,gazu i majgt 
mochody, mogłoby własnymi 
portem załatwić wymianę, o: 
jąc gaz na miejscu.

Prosimy o wypowiedź n» 
temat Wielkopolskie Okrępw 
kłady Gazownictwa, jak i i 
dzieinię Gazyfikacji Bezprai 
wej „Propan”. (3495)

Zakładowe parkingi dla wszystkich?

częściej znajdujące się na liście kradzionych przed^ 
I tutaj odszukano właściciela, który zamknął pojazd- 
niedopatrzenie tłumaczył... zapomnieniem.

Dodajmy jeszcze, że funkcjonariusze MO oprócz 
nianych nie zabezpieczonych samochodów zaobser^ 
wiele takich, które wprawdzie były zamknięte, ale id1* 
trza przedstawiały się niczym okna wystawowe najld^ 
komisów: aparaty fotograficzne, magnetofon stereo* 
wędki, najróżniejsza odzież. Wszystko na wideku ! 
brać. Na marginesie warto wspomnieć, że pozostawiani5 
nych przedmiotów, to sprawa nagminna, zdarzają si?1 
miast przypadki „przechowywania” w samochodach ’
szej ilości pieniędzy.

Bezpiecznemu w tym znaczeniu, parkowaniu stoją na? 
szkodzie także trudności obiektywne. Nikt mieszkaj^; 
na Grobli nie będzie usiłował zostawiać na noc san< 
na Strzeżonym parkingu na Wino-gradach. Mamy wsza^ 
wien wart rozważenia pomysł.

Wiele zakładów pracy dysponuje wydzielonymi, oś"' 
nymi, chronionymi — bliskością choćby dyżurujących 
rów — parkingami. Na ogół w perze wieczórowo-nftcM 
tyczy to głównie zakładów, gdzie nie ma trzeciej 
miejsca te nie są w pełni wykorzystane. Czy nic

..t.m na takim parkingu launuzm
treści: „w godzinach od 21 do 6 miejsce postajowc ó°5t 
dla wszystkich”? (res)

V j ,11

urricścić tabliczki przyŁ*3

Mądrość ważna 
przed szkodą '

Znajomy kupił nie-dawno samochód. Wywalczył sobie;! 
wek wolnego miejsca na podwórzu, do którego, « 
ty, nie dociera już nader skąpe oświetlenie. Da« 

budziło go w nocy dziecko, teraz natomiast zrywa się: 
trzy razy ze snu, aby sprawdzić czy jego ,-cztery kólk< 
nienaruszone i bezpieczne. Przesada? Można i tak...

Najidealniejszym rozwiązaniem byłoby, oczywiście, i 
więnie samochodu w garażu lub na strzeżonym parkingi 
zawsze jednak jest to możliwe, z przyczyn skądinąd zna: 
Skoro zaś nie, warto zatroszczyć się — po pierwsze: ot 
zienie na osiedlu czy ulicy takiego miejsca, w którym p: 
stanowić będzie' minimalną pokusę dla amatorów cuo 
mienia; po wtóre: właściwie samochód na noc zabezp^ 
własnym sumptem lub dostępnymi w handlu środkami 
trzecie: nie pozostawiać w samochodzie wartościowych pi 
miotów.

W dobrze pojętym własnym interesie, chodzi o 
przed szkodą, anie po niej. Nie można też cafe 
s-ki o swoją własność cedować na milicję, która i tak’ 
uwagi poświęca działaniom, zmierzającym do ochron? 
jazdów przed kradzieżami i włamaniami do nich.

Jeden z przykładów. W nocy z 20 na 21 oraz 21 na 22^ 
nia funkcjonariusze MO, podczas swoich zwyczajnych 
patrolowych, zwrócili przy okazji baczniejszą uwagę na 
kujące w Poznaniu samochody. Nie była to specjalnie 
nowana akcja, lecz tylko wyrywkowa kontrola, tym ba: 
więc jej wyniki są niepokojące. W milicyjnych notesach 
lazły się uwagi o 34 nie zabezpieczonych pojazdach. M 
rzy właściciele wykazali się daleko idącą lekkomyślno^ 
pozostawili otwarte drzwi, wywietrzniki, bagażniki'

Oto 20. IX o godz. 23.20 zaobserwowano przy ul. Sienn- 
kiego samochód marki >,Żuk” z otwartymi z obu stron dr‘ 
mi; wewnątrz znajdowały się m. in. narzędzia, torba 
mentami (dowyd osobisty, rejestracyjny, prawo jazdy)- 
tylko wsiąść i jechać. Kiedy odszukano właściciela i P® 
szono go o zabezpieczenie wozu, ów odmówił.

„Fiat 125p” parkujący przy ul. Hibnera miał otwarteP 
nie prawe drzwi, w środku zaś „kusiło” radio, nota'oen£
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